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„Jesteśmy w pompie, kiedy czujemy sig
mocniejszymi;
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W krajach ludzkości jeszcze noc głucha:
Zywioty chuci jeszcze są w wojnie...
Oto miłość ogniem zionie,
Wyjdzie z zamętu świat ducha:
Młodość go pocznie na swojem łonie,
A przyjaźń w wieczne skojarzy spójnie.

ADAM MICKIEWICZ.

Potężna i nieśmiertelna jest „Oda do -
Młodości". Drga w słowach wieszcza moc,
która piersi rozpiera. Słychać w nich bos-
kie akordy wiary w młodość, wiary nietyl-
ko wszczęście narodu, ale całej ludzkości,

Mickiewicz w wigilję przyszedł na
świat. I, jak niema święta, które równało-
by się majestatem i jednocześnie radością
życia z świętem Narodzenia, niema nasza
„ludzkość drugiej „Ody do Młodości",

Rok w rok, na tle uroczystego nastro-
ju wigilijnego, ogarniającego zarówno bie-
daków i cierpiących, jak bogaczy i zadowo-
lonych, zarówno starych i zgorzkniałych,
jak tchnącej radością życia młodzieży, sta-
je przed nami Duch Wieszcza, Duch Moca:
rza i Proroka.

W momencie podniecenia, w chwili,
chociaż różnie odczuwanej, ale zawsze pod-
niosłej, lepiej niż kiedykolwiek rozumie-
my słowa Mickiewicza.

Nie są one dla jednego pokolenia i nie .
dla jednego narodu. Są dla całej ludzkości.

Są dzisiaj tak samo aktualne i żywe,
jak wówczas, gdy nadczłowieczym skupie-
niem woli i energji twórczej, powstała
„pieśń nad pieśniami".

Świta jutrzenka nadziei w Polsce. A-
le jeszcze noc nie skończona. Promienie
światła dZiennego uBiłuię-przerwać czarne

osłony przyziemności i wzajemnych niena-

wiści w innychkramch ale jeszcze ,,zyw1o

ły są w wojnie".

Jest dla wszystkich ludzi mieipcc na
świecie i dla wszystkich trochę szczęścia,
Lecz nie wyszedł jeszcze z zamętu „świat
ducha". Ogień Miłości nie strawił czają-
cych się w sercach, jak złe psy, zazdrości

i egoizmu.

Trzeba Młodości. Trzeba strupieszałe
organizmy i ideje odrzucić precz, a w żyły
zatrute walką, wlać nową energję i siłę mło-
dości.

Wigilja jest świętem, symbolizującem
początek nowej wiary i narodziny nowej
idei.

1 oto wdzień ten, jak hymn wielki Na-
rodzin, brzmią donośniei niż kiedykolwiek
śpiżowe słowa wiary w świat ducha, w któ-

rym Mickiewicz na pierwszem miejscu po-

stawił Polskę.

Toto w ten dzień, gdy żywiej krew w

żyłach krąży, słyszymy jakby głos człowie-
ka, który cierpiał i kochał za miljony, głos
młodzieńczej radości z życia, głos, nawo-
łujący do ofiary, poświęceń i bohaterstwa.
Nie zasłaniajmy uszu naszych od cudow-
nych dźwięków.

Nie skrywajmy sere naszych przed me
Jodją, która niesie śmierć niewiarze i zwąt-
pieniu, a zwycięstwo nowym idejom o wie-
cznej spójni braterstwa.

I czyńmy tak, żeby dzień każdy był
dla nas wigilją Czynu i żeby każdy z nas
kończąc ziemską wędrówkę, mógł powie-
dzieć słowami Wieszcza: „mam nadzieję,
że darmo w trumnie rąk na piersiach nie
założę".

W. Bojan Błażewicz.
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SZCzere i serdecznezyczenia SWląteCZIle

Składamy wszystkim czytelnikom, sympatykomi agen-
tom „Nowego Świata".

Życzymy pomyślnego rozwoju Townzyitwom, Orgaiu-
zacjom i Zrzeszeniom; Polskim Fmrwm, Kupcom i Przed-
siębiorstułom. _'

REDAKCJA I ZARZĄD „NOWEGO ŚWIATA",

 

 

 

 

"Wieści z Nubmy arcydmlo Bomngo w Mazerm Watykunskum.

\WIGIUA;NA"‘OBGZYZNIE y
'A kiedy, w czas Wigilji„ w domowe) <A-hiedy domowe zawartszy podwoje,
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Za stołem święcone łamiecie opłat,", =: - kordjały,
Gdy Boże Dzieciątko śle Gwiazdę wam Gdy wuystka wam bliskie i drogie:

w dani, w 4 mnie,
I płonie choinkai śmieją się dziatki,
I radość, i szczęście - biesiada

prawdziwa, -
Pomyślcie: Nie wszystkim tak bywa!

Lszczęściem jest życie; a drukem
świat cały;

Gdy macie żalić i zwierzyć się komu,
Pomyślcie: Nie wszyscy są-w domu!

. „osłonić skrzydłami,

: Jesteśmy w postępie, kiedy czujemy
, się lepszymi".

- Kto raz przeczytał:

„NOWY ŚWIAT" -

Ten zawsze go czyta
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nal najmocniej, było mu właśnie odmówio-
ne - i tak od początku do końca,! Z ziemi,
na której wzrósł, został wygnany przez
przypadkowego człowieka, Kochał kobie-
tę, - jej rękę otrzymał kto inny. Sam wol-
ny w duchu i stworzony do wolności, u-
marł, mając przed oczyma niewolę - i wy-
siłkiem całego życia zdjąć jej z ziemi swo-
jej nie zdołał. Człowiek wiary, obrońca
wiary, podległ cenzurom eklezjastycznym>
i książki swoje widział na indeksie. Poeta
z Bożej łaski, samotnik, który życie całe
opierał na natchnieniu - porzucił poezję
dla słowa, a słowo dla czynu żywego, i od-
dał się apostolstwu, nigdy „książki swej"
nie napisawszy. Człowiek, który miał w
sobie instynkt bohaterski, i przez ten in-

.... ftynkt dążył do pokonania rzeczyWisłoeu,
patrzeć pod koniec życia zmęczone-
mi śmiertelnie oczyma na trywjalną świa-
ta ówczesnego rzeczywistość, która zgnę-
biła jego najlepsze dążęnia. Choć stworzo-
ny do Olimpu, odwrócił się przecież od spo-
kojnej boskości, został bojownikiem na
ziemi.

Takim go też. odtąd widzimy. Ze sztan-
darem Sprawy w ręku, z oryflamą natchnie
nia, z piorunami naokół proroczej głowy,
na której widok prosty lud klęka na uli-
cach Konstantynopola - otoczony płomie-

niem i płomienie niecący, człowiek ten,
sam przez się czysty i prawie bezwinny,
bierze na siebie poczucie win całego świa-
ta - i życiem swojem, pracą, trudem, nie-
ustającą codzienną ofiarą, śmiertelnie
smutny i głęboko fadosny, wypełnia to, co
wchodząc w. życie, zapowiedział w „Odzie -
do młodości".

W niebacznej może chwili wybiegła ta
pieśń na usta jego młodociane - i odtąd;
jak urok rzucony, zabrała, spętała całe ży- -
cie litewskiego śpiewaka; odtąd duch jego,
fatalną siłą objęty, zrywa się zziemi, jak
ptak olbrzymi i ginie prawie w niebiosach;
a kiedy wraca z krainy gwiazd, wraca na
to, by rzucić się na ziemię, jak na łup, wbić
w nią szpony spazmem serdecznym, całą

On bez ziemi do nie-
bios nie wróci, on ją tam w szponach swo-
ich zaniesie, z win i błędów łzami własne-.
mi obmyje - i odda niebu tak czystą, jak

dach.
Taki jest lot jego życia - olbrzymi or-

Ji krag; takiem serce jego serca: wieczna
młodość, wieczne excelsior, woła potęgi
wiecznej. ~Jedno jest tylko życie dla du-
szy: ruch ducha. Jedno jest życie dla czło-
wieka: bohaterstwo. Kto ich nie zaznał,
nie żył. Przespał żywot, przemarnił, spie-
niężył, przewegietował. Niech się zbudzi,
Bo skoro jest stworzony człowiekiem, zna-
czy to, że stworzony jest do wielkości.

Duch jest wolny - a siłom jego niema
granic.
(,Monsalwat") A. Gorski .,  

"- ZAWIADOMIENIE
Z poWedu Świat Bożego Narodzenia

iutrzejszy numer „Nowego Świata" nie wyj-

drukowane jak zwykle, bez żadnej zmiany
w czasie. ... i

  

W źzyciu jego wszystko to, czego prag- /

czystą była przy pierwszych słońca wscho-

dzie z pod prasy. Piątkowe wydanie będzie [-
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NOWY ŚWIAT ŚRODA, 24GRUDNIA (WEDNESDAY, DECEMBER 24), 1994,

Mongoljastałasię prowincją rosyjską
 

Przyłączyła się do związku bolszewickich republik-Wbrew
traktatom zawartym przez Bolszewicką Rosję z Chinami

PARYŻ, 23 grudnia, - W ko-
łąch rządowych otrzymano wia-
domości z wiarogodnych źródeł,
że Mongolja ogłosiła swe przy-
łączenie do Związku Republik
Sowieckich.
Od czasu obalenia w Chinach

monarchji, Rosja wywierała po-
lityczny wpływ na dawną pro-
wincję niebieskiegopaństwa, któ
rh po rewolucji w Rosji, stała się
ostoją rozbitych armji monarchi-
stycznych pod wodzą generała
barona Ungera, Po rozbiciu nie-
dobitków armji monarchistyer-
nych, bolszewicy zdobyli stolicę
Hangul]: Urge i narzacili Mon-

ój ustrój bolszewicki, za-
ąc zowym rewolucyjnym

rządem mongolskim tajne przy-
na podstawie którego

Mongolja zobowiązała się po pew
nym czasie przystąpić do Zwigz-

 

 

  

   

 

lku Sowieckich Republik Rosy)

skich, wbrew traktatom, zawar-

tym osobno pomiędzy Rosją i Chi

nami, określających _stosunek

4 prawny Mongólji odnośnie Rosji

i Chin.
Bolszewieki rząd rosyjski, we-

dług traktatuz Chinami, miał wy

cofać swe wojska Hangul]: ale

tego nie uczynił, używając zagod=

nienia nmnhnhkltgo jako pałki

dla wymuszenia od Chin uznania

bolszewiekiego rządu rosyjskiego.

| Gdy tego dokonał, rząd polsze-

i wieki zmusił rewolucyjny rząd
| mongolski do wykonania warun-

ków tajnego traktatu rosyjsko-

mongolskiego i wezwał go do 0-

głoszenia proklamacji › przyłą-

czeniu się Mongolji do Związku

Sowieckich Republik Rosyjskich,

jako osobne państwo.

 

   

 

 

PREMJER HERRIOT LEKCEWAŻY SOBIE NIE-

BEZPIECZENSTWO BOLSZEWICKIE

 

Prosi korespondentów zagranicznych by zaprzeczyli alarmu»

jącym pogłoskom rozsiewanym zagranicą

«= 17 

PARYZ, 23 grudnia. - Prem-

jer Herriot wyzdrowiał o tyle, iż

mógł przyjąć na audjencji kores-

pondentów pism zagranicznych,

dla omówienia ostatnich niepo-
kojących pogłosek, rozsiewanych

poza granicami Francji o zafra-
żającym we Francji wybuchu bo!

szewickiej -rewolucji. -Premier

Herriot zażądał od koresponden-
tów, aby rozestali do prasy za»

granicznej sprostowania, ponie-
waż pogłoski o zagrażającej re-
wolucji;-rozsiewane zagranicą -
były bezpodstawne, o czem ko-
respondenci mają możność prze-
konać się naocznie.
„We Prancji istnieje partja ko-

munistyczna - powiedział prem-
jer Herriot, ale niema niebezpie-
czeństwa _bolszewiekiego, -które
miałoby stanowić groźbę dla
Francji. Partja komunistyczna
we Francji szybko upada. Na do-
roczny apel o mobilizację sił ko-
munistycznych, odpowiedziała za
ledwie połowa tej liczby człon=
ków, g6-zesztego roku. Partja ko-
munistyczna będzie sobie
ce małą frakcją utopistów robot-
niczych. nie bedqmch w możno-

ś
przecmmkmu a tembardziej pan

stwul.

  

  

 

Flota amerykańska posiada

tylko 224 aeroplany

WASHENGTON, 23 grudnia. -

St. Zjedn. posiadają tylko 224 ac-
roplany zogólnej liczby840, zdol

nych do użytku wczasie wojny.

Przeszło 500 aeroplanówjest prze

starzałego typu i zdolnych jedy-

nie do csłów handlowych.

 

|NIEMCY: PRZYŁĄCZA SIE

DO LIGI NARODÓW

W charakterze neutralnego

państwa

GENEWA, 23 grudnia. -- Na

skutek ujawnienia tajemniczych

zbrojeń Niemiec, rząd niemiecki

pragnąc «›dwrńmć uwagę Świata

 

ków. wersalskiego traktatu poko-

iu. wznowił kwestję przyłączenia

Się Niemiec ~do Ligi

dów w charakterze neutralnego,

członka, zapowiadając, -iż

Niemcy nie mogłyby prać u-

działu w żadnej sankcji karnej

przeciw krnąbrnymczłonkomLi-

gi Narodów z powodu zbył wiel.

kiego ograniczenia swej siły zbroj

nej przez wersalski traktat poko-

ju.

 

 

TROCKI MUSI SIĘ POD-

DAC RYGOROWI PARTJI

MOSKWA, 23 grudnia. - Mi-

mo ciągle powtarzających sig po-

głosek o wyjeździe Trockiego na
wygnanie do jednego z uzdrojo-

wisk kaukazkich, Trocki ufny po

parcia swych licznych zwolenni-

ków, pozostaje nadal w Moskwie,

ysparzając wiele kłopotówbol

szewiekiemu trumwiratowi,
Wśród zwolenników Trockiego

zarówno jak wśród jego wrogów,
! panuje przekonanie, że Trocki

 

  

 

mógłby każdej chwili powrócić

na dawne swe wysokie Słanowi-

sko, gdyby zapewnił triumwiral.

że pozostanie Iojalnym dla par-

! tji bolszewickiej.
 

 

Czytelnikom

WITOS DO REYMONTA;

IE GODZIN PRACY?

Nasz korespondent warszawski

Tadeusz Wieniawa Długoszewski

nadesłał nam szereg bardzo ciekawych artykułów, które

zamieszczone będą w następnych namerach

„Nowego Świata"

FRANCISZEK PASCHALSKI 0 WARTOŚCI SEJMU;

CZERNOW 0 STOSUNKACH POLSKO-ROSYJSKICH;

ST. GRABSKI U KARDYNAŁA BORGOGONIEGO;

KANALJA W POLSCE; - Z LISTU DO JASKA

Zamówcie sobie najbliższe numery „Nowego Świa-
ta" zgóry u waszego standziarza.

na Gwiazdkę

- POŚMIERTNE;

  

JAPONJA PRZYZNA-

JE SIĘ DO ZAWARCIA

TRAKTATU ZROSJĄ

POROZUMIENIE JAPONJI Z
ROSJA ZANIEPOKOILO

ANGLJE

Kwestja Dalekiego Wschodu
na pierwszym planie po-
lityki międzynarodowej

LONDYN, 23 grudnia. - Win-
domość o zawarciu traktatu po-
między Rosją i Japonią, wywo-

konsternację w europejskich
kołach rządowych. -Ambasador
japoński w Londynie, zapytywa-
ny o potwierdzenie wiadomości.
przyznał, iż Japonia faktycznie
doszła do porozumienia z bolsze-
wieką Rosją, załatwiając sporną
kwestję Sachalinu z korzyścią dla
obydwuch stron. +
Podpisanie nowo-zawartego ro-

syjsko-japortskiego ..przymicrza
odbędzie się wkilku następnych
dniach, Według warunków ukła-
du, bolszewicka „Rosja zatrzyma
tytularne zwierzchnictwo nad pół
nocną częścią Sachalinu, należącą
do byłej carskiej Rosji, a Japonja
zatrzyma kontrolę gospodarczą
n a wyspą. Porozumienie
syjsko-japońskie nabiera niezwy-
klego znaczenia ze względu na
możliwość ujednostajnieniarosyj
sko-japońskiej polityki w spra-

przewiekającej się w Chinach
wojny domowej, która jest jed-
nem z największych problemów
międzynarodowych, przysparzają
cym wiele niepokojów państwom
całego Świata, a szczególnie pań-
stwom zainteresowanym w Chi-
nach.

 

  

  

 

 
Monarchiści niemieccy myślą

o zamachustanu

 

"mm“ wia przekona»
ni są, że minister obrony krajo-
wej von Seckt odda podległą mu
armję na rozkazy przywódców
monarchistycznych, |pragnących
stworzyć „rządy silnej ręki".
Groźby monarchistów w tej spra-
wie powtarzają się coraz częściej
w monarchistycznej prasie nie-
mieckiej.

 

 
Kryzys rządowy w Irlandji
 

DUBLIN, 23 grudnia, -- Protest
Anglji przeciw registracji irlandz
ko-angielskiego traktatu przez Li
g dów, wywołał oburzenie
wirlandzkich kołach rządowych,
a przesilenie w rządzie prezyden=

| ta Cosgrave. powodu nadejścia
ferji świątecznych, sprawa kry-
zysu rządowego nie jest dość po-

jakby
In m- działo, gdyby kryzys miał
miejsce w innym czasie.

     

Najwyższa komisja między-

aljancka a zbrojenie

Niemiec

 

PARYŻ, 23 grudnia, - Na dzi.
siejszem posiedzeniu najwyższej
komisji międzyaljanekiej, na któ-
rej przewodniczył marszałek Foch
- omawiano kwestję tajnych
zbrojeń niemieckich, zaraporto-
wanych Radzie Ambasadorów
przez międzyaljanck komisję
kontroli wojskowej nad Niemen-
mi. Ambasador niemiecki przed-
sławił notę swego rządu, doma-
Kając się ewakuacji 10 stycznia
przyczółka mostowego w Kilonii,
zgodnie z zastrzeżeniami wersal-
skiego traktatu pokoju, zapowia-
dając niemożliwość utworzenia
nowego rządu w Niemczech kłó-

| ryby mógł wype
nia przyjęte pna Niemcy w pln-
nie odowych eksper- 

! $, maj

WITOLD
zmarł w niedzielę w nocy po długiej i ciężkiej chorobie w
wieku lat 41. - Był członkiem Komitetu Obrony Narodo-
wej, Związku Młodzieży Polskiej i Kasy Chorych Oddziału
87-go w So. Brooklynie. Wyprowadzenie zwłok do krema-
torjum nastąpi dzisiaj o godzinie 10-ej rano z zakładu po-
grzebowego T. Wolinina, 123 E, 7-ma ulica.
/- Na żałobny obrządek zaprasza krownych przyjaciół
i znajomych, pogrążona w smutku

 

SAMOTEJ '

ZONA Z CORKA.
 

tów finansowych. Przewodni:za-
cy komisji marszałek Foch po-
wiadomił ambasadora, iż Niemcy
muszą najpierw skrupulatnie wy-
pełnić klauzulę wersalskiego trak
tatu pokoju odnośnie rozbrojeń,
zanim będą mogły żądać od al-
jantów ewakuacji przyczółka mo
stowego Kilonii. Pogróżki nie wy
pełnienia zobowiązań w. plani
międzynarodowych sksperlów fi-
narsowych, zostały uznane przez
członków najwyższej komisji za
rozmyślne nalgrawanie się Nie-
miec z międzynaro łowych umów,
które może pociągnąć fatalne na-
stępstwa jedynie dla Niemiec.

   

 

fut w New Yorku,

  
  

  

 

   

 

g. kilka godzin.

  

    

  

    

  

f dziecka).

gMarks Place).

Wydział Opieki Społecznej „Nowego Świata" i Lnga Ko-

klyna iokollcy. Jeżeli wiecie o dzieciach, które zasługują na
to, aby je obdarzono, Jeżeli w Waszem sąsiedztwie micszkag

rodzina, obarczona dziećmi, które radości nie
54% okazji świąt, napiszcie nam, a poślemy po nie. ¥

Chcemy, ażoby te zapomniane dzieci były z nami

Nie robimy żadnych różnic.
R UWAGA: - Rodzice tych dzieci, które wybieraly sig nat
cholnkę proszeni są o zapisanie dzieci na listę, gdyż tylko@

27 dla tych dzieci, które zapisane będą, przygotujemy paczki,8
V zawierające oczietdodpowiedmo dobraną. I

% Zgłaszać się do Wydziału Opieki Społecznej „NowegoW

Świata", codziennie w Redakcji, zfumonquunrmlNew Yori:
f (Motu. także zgłaszać się listownie, podając wiek 1 płeći

DO LIGI KOBIET w Domu Narodowym, 19-23 St. MarksW

gstownie, adresując: Liga Kobiet, Dom Narodowy, 19.23 St &
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NOWOJORSKIE

oodziennie szkioule

WŁÓCZĘGA.

   

Szanowny Panie Włóczęgo.

Według życzenia składam spra-
wozdanie z misji powxerzone] mi.

Otóż byłam dzisiaj u tej rodziny
K., o której Panu wiadomo, Tam

panuje straszna nędza. K. już wró

cił ze szpitala parę tygodni temu

i. nawet już trochę pracuje, lecz
jest jeszcze bardzo osłabiony i
bardzo mało zarabia. Nie płacili
już rentu za dwa miesiące, a go-
spodarz chciał ich wyrzucić na
ulicę,: ale jeszcze zaczekał. /Za-
dłużyli się więc gdzie mogli, aby
nie upaść Doktorowi winni jakie

1560, a ten doktór codziennie do

nich przychodzi i o pieniądze się

upomina. Im nawet na życie nie

wystarcza. Mają pięcioro małych

dzieci, To wszystko co mogę Pa-
nu napisać,

Życzliwa,

K. M., Jamaica

Oto historja tego listu.

Przed kilkoma tygodniami o-

trzymałem list z Jamaica, dono-

szący mi o biednej rodzinie, znaj.

dującej się w potrzebie, Wober

tego, Iż podróż do Jamaica Jest n

ciążliwa i wymagała straty całego

diia, odkładałem ją i omal nie

zapomniałem. Przed kilkoma

ka K. M. z Jamaica, przyniosła
trochę pieniędzy i paczkę dla

biednych dzieci, Przypomniałem

sobie o tej rodzinie i prosiłem o-

AS

on PYE .(niesiesz, erate
w ca6 Tarie watoawNS,

 

 

dniami odwiedziła nas obywatel-

Kronika miejscowa

 

bywatelke K. M., aby była łas-
kawa rodzinę tę odwiedzić. Wod-
powiedzi otrzymałem powyżej po
dany list.

» *
I. odpowiedziałem:

Szanowna Obywatelko.
Otrzymałem dzisiaj list i po-

syłam czek na dziesięć dolarów
dla ob. K. Bardzo proszę dzieci
przyprowadzić na choinkę do Do-
mu Narodowego w niedzielę, dn.
28 grudnia, o godziniel1 przed
południem. Byłoby nam bardzo
przyjemnie, gdyby matka z dzieć
mi przyjechać mogła. Bardzo dzię
kun-my za przysługę i pozosta-
jemy, z szacunkiem.

 

Bronisław

Kulakowski
 

 

PRZYBYLI Z POLSKI NAOKRECIE,LITUANL *
Chiopicka MatyldaDziadkowicz AnielaDąbrowski SzymonMagdalena *Jarema Franciszek 7 iJarema JanJaroma StanisławJarema Zotfa ,Jugo ZotjaJacynisk: OlgaJacyniak MajaKlimkowska JaninaKlimkowski FranciszekKlimkowskt JanKokoszka JózefaKorycki MichałKowrygo MarjaKolaczyński JanLipióskt JoretLipińska RozaljaMatyja MarjaMisalzek WładystawSzipkowski FranciszekSiordlnkow JakóbSzczęsna AltreduStanna StefanjaSmigtelska-Stanna, Czesława,Szatranowicz MichalinaSłobodecka ParaskaStobodeck! FranciszekStobodeck! AntontWeclaw Jan +Weclaw MaraPranclasekWojclechowska Anastaz/aWelman BronisławaWelman MieczysławWelman Stanisławżólkiowicr BtefonjaZakroczyńska MarjannaZub Helena.

CHOINKA

 

"-

| Szanowny Panie Włóczęgo!Posyłam dolara na choinkę f,życzę tym małym biedakom, a=by się choć raz wesoło ubawiły,a tobie drogi. Włóczęgo, życzęzdrowia 1 sił do tak szlachetnejpracy, Stanisław (haulawsld.

PACZKI

W ostatniej chwili otrzyma»
łem kilkanaście paczek, Któżby
opisał wszystko co się w nich
mieści.
w Jedne] od Miss J. M.

Jazłem sześć koszul, dwa-tummy
kołmerzyków i trz: Jaki

Jedna pani przyniosła 25 yu-
delek metalowych dla dzieci -
oprócz tego bieliznę i ubranka.

Pani C. przystała Już trzecią
paczkę Zawsze się coś znajdzie,
nie wie nawet, jaką radość tem
sprawi dzieciom. Co nie zostanie
zabrane tu, posłane będzie -do
Polski, Tam znajdziemy. wdzię-
cznych odbiorców. -

 

8. HUROK, Inc.

pit num :
Manhattan Opera *

Sith Street. West of amAvenu.
WYSTĘP

Przedstawienie po południowe
co -Czwartki -1. Poboty, -,
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"Specjalnypmr-mAvm-my
v, $100 a
  Prezes T wa Śpiewu

„Echo" wręczył mi czek na 10
dolarów i prosił, aby za te pie-
niądze sprawić wesołe święta je
dnej rodzinie. Opowiedziałem
mu o rodzinie R. i obiecałem,
że osobiście pieniądze tem wre-
czę. Dzielnym śpiewakom chóru
ECHO składam serdeczne po-
dziękowanie.

NA
Szanowny Panie! **

Niniejszem przesylamy $8.00
do użytku na cele dobroczynne,
któremi Pan się zajmuje.

Z szacunkiem
_ M. D. Lossow z rodziną.
 

Wesolych Świąt Bożego Naro-
dzenia zasyła z dolarem dla bie-
dnych dzieci.

K.

 

AMERYKARSKIE OKRĘTY
Darledicle się okorsyściach podró<
wania, na okrętach rzadu

& Phattw
godne ma 1.4 Tob 1 zaan rein eaid eaids

 

R. sorties Grevims, Ause
poldaay, Koncerty orkiestry 1 różnenne przyjemności
Mane zamiar sprowadzić krewnychryid. ramawinjelo prsefand na
kmuhDniteń, Statoś Lineo rządu

zjednoczonyci
Biitere szczegóły lokalny

UNITED STATES LINES
46 Bronówny New York City

Managing Operators for
stares BoAno

    
 
Wielce Szanowny Obywatelu

Włóczęgo!

Dla uczczenia nieodżałowanej
pamięci pjoniera zdrowej myśli
polskiej < obywatela Bronisława
D. Kulakowskiego -- przesyłam
$5.00, które proszę przeznaczyć
na cele według swego uznania.
Z wysokim szacunkiem,

J, W. Klemm, Clifton.

Rivoli

Od 25 grudnia do 31 włącznie spe-
ejalny program dla dzieci: Początek
o godzinie 10. Osiem obrazów ror
maitej treści: mom dub. fantasty-
cznej, słotę a
dla, dzieci. Mempuwle dzieci będą
zachwycone filmem The Immigrant
ponieważ występuje tam ich ulubie
niec Charlie Chaplin.
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Znaczna redukcja ceny

Wycieczka tam i z powrotem
 

Iwana STAR LINE | |_ RED STAR LINE—|
 
z New Yorku do
dańska

i z POWROTEM

 

Trzecią

Klasą.

ZNACZNA REDUKCJA CENY W WYCIECZKACH TAM
i z POWROTEM, DO KRAKOWA, LWOWA, WARSZAWY,

WILNA

PO' SZCZEGÓŁY ZGŁOŚCIE SIĘ DO AUTORYZO-

i WANYCH AGENTÓW TERAZ

lub do WHITE STAR i RED STAR LINES

No. 1 Broadway, New York

 
i wyżej, zależy
od okrętu. Po-
ammExtra3180=>

 
   

Towarzystwo Muzyczne ,Moniuszko" wNew Yorku
& o+AOłów

_Wesołych Świąt i Szczęśliwego Nowego Roku
wszystkim swoim członkom, sympatykom, oraz całej Polonii w New Yorkui okolicy

Zarazem ma zaszezyt zaprosic Szanowną Polonię na

-W1e1k1 Bal Maskowy

 

    

    
     

  

  

 

  CHOR.POLW NEW YORKUurządza    
MaskaradęiBal

 
 
 

W SOBOTĘ
3.00 STYCZNIA 1925o godz. 8-ej wieczorem
 

  
  

 
  
 

w DOMU NARODOWYM |
19-23 ST. MARKS PLACE !

EW YORKUWw N

 

Dwie orkiestry-Wstęp $1.00
12 pięknych i wartościowych na« |
gród za najoryginalniejsze kostju |
my. - Komitet dokłada wszelkich
starań, by Zacni Goście wezme

i wesoło się bawili

1
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(Ciąg dalszy).

W kątach oczu, jeszcze tak pięknych, ujrza
ta maleńkie zmarszczki.

We spaniatych złocistych włosach parę ni-
tek srebrnych. _

Czas robił enge; jesięn życia zbliżała się, a

potem zima, która bez względu niszczy wdzięki,

Nie widziała się już z Damelem - napróżno

udawała Ślę do dzielnicy, gdzie mieszkał, w na-

dziel, że go spotka.

Młody człowiek przepadł dla niej.

Ani razu nie pokazał się w pałacyku, nie od-

visa) na czułe listy hrabiny.

Lecz taka kobieta, jak Helletta, nie wyrze-

kala sig tak prędko zechceń swoich.

Utna w piękność swoją, oczekiwała, rachu-

jąc na traf, który sprowadzi młodego człowieka

na jej drogę.

Daniel zaś bardzo był nieszczęśliwy

Nie spotykał więcej Gizeli, zmieniła bawia-n

godziny lekcyj i często chodziła w towarzystwie

Michala.

"+

-

Nie widywał tej wdzięcznej sylwetki młodej

panienki na tle lekkiej firanki. Okna, zawsze by-

Ty zamknięte a z nastaniem nocy, okiennice tak-

 

1 mfości, zda-Gizela obrażona w swej czys)

wało się, iż zamknęła serce na za

Daniel to zrozumiał.

Lecz nie trac# odwagi 1 wszystko

starał się z nią zobaczyć.

Czekał całymi dniami na placu Panteonu.

Gdy ją nareszcie ujrzał, szedł za nią z da-

Teka.
I tak co dzień było. M

Pewnego razu ośmielił się, zbliżył gig do niej

1 zaczął mówić o swojej miłości pełnej szacunku,

lecz lodowate spojrzenie Gizeli zmroziło słowa nu

ustach chłopca, ;

Młody człowiek powrócił do siebie zrozpa-

czony. Pisał do Gizeli długie listy, malując w nich

rozpacz swoją 1.miłość. W

Potem, rano, skoro odczytywał to, co pisał

w nocy, pod wpływem gorączkowej bezkenności,

darł prędko i żadnego listu nie postał.

Czy mogła Gizela, dziewczyna niewinna czy-

tać te apostrofy przesiąknięte miłością?

Daniel tylk6 w pracy szukał pociechy.

Pomimo trawiącej go miłości, pracował za-

wzięcie 1 przygotowywał się do egzaminów.

/ ';

-

-- Skoro zostanę doktorem - myślał - po-

Arien: ojcu o Gizeli, pozwoli pewno, żebym się

. z nią ożenił, jeżeli tylko ona odda mi serce 1

rękę.
Podczas, gdy te dwoje dzieci pracowało, jed-

no, ażeby zdobyć dyplom i służyć ludzkości, dru
gie, żeby zarobić ciężką pracą na skromne życie,
"Helletta staczała się coraz szybciej pc_pochylośri.
która miała doprowadzić ją do przepaści.

Drogę jej życia oświecił znów promień po-
myślności. Żyła z dnia na dzień, nie troszczyła się
0 nie, szukała w grze ogłuszenia i uczęszczała
więcej niż kiedykolwiek na plac wyścigowy.

Był już koniec listopada. Ostatni wyścig sta-
nowczo zapowiedziano, a Luretta miała znów
stanąć w szrankach Auteull.

? Rano Jerzy i Helletta dostal dwa telegra-
my z Dhantilly, zawiadamiając, że piękna. klaczy
weśmie nagrodę. mai

Jerzy doznał dziwnego śclśnienia serca.
Kurcz wykrzywił twarz jego zwiędłą.

-- Luretta blega dzisiaj - rzekł do Helietty.
-- Ważna to dla nas chwila. Nie można się wa-

hac, trzeba ryzykować.
Nieszczęsny myślał: jeżeli nie wygram, skoń

czyłosię, stracony jestem, zostaje mi tylko u-
albo samobójstwo.

Helietta włożyła dziś wspaniałą tualetę ja-
shą. Czarne aksamitne okrycie, obszyte grono-

- stajami zarzuciła na ramiona.
Pojechali razem.

Auteuil wyglądało świątecznie.
- jak nabił. _
- Po pierwszym biegu, Helletta powrócBa do

wag! i zastała tam swoich przyjaciół i dżokiejów.
Ten, który miał dosiadać Luretty, przeszedł

koło niej i szepnął: , f

- Pewna - obstaw ją pani, przyjdzie do
mety pierwsza.

Wtedy Jerzy zbliżył się do totalizatora i- po-
stawit na Lurettg.

\. Jeżeli wygra, wezmę dwieście tysięcy fran-
ków - myślał - i będziemy oekleni.

I rozgorączkowany, chodził wszerz 1 wzdłuż
- na czole perlity mu się krople potu 1 spływały
na zwiędłe policzki. ; *%)

: Cisza - dzwonek - chorągiewka się zniża
-- potem odgłos kon! pędzących w galopie.

; Luretta trzymała się - wyciągnięta jak
struna, przeskakiwała, jak ptak, przeszkody.

„: Jerzemu serce mało z piersi nie wyskoczyło.

Naraz krzyki się! rozległy:

Luretta pobita! Luretta pobita!

Jerzemu wzrok zasłoniło-przegrał wszyst-
ko - zwalczyło go przeznaczenie.

Bezprzytomny opuścił plac wyścigów, walaat
do powozu, kazał sig zawlef¢ do kawlarni na bul-
warach, zoiadł tam i pił absynt przez dzień cały.

Potem na pół pijany, potykając się, poszedł
{ ber celu nad Sekwanę. ~

- Nie'wie@ział sam. co róby. Chelał 1867166 co-
€ od swoich myśli:

 

Publiczności

 

Lecz pomimo wszystko, jedno mu w głowie

świdrowało:

Za miesiąc termin plerwszego wekslu -

trzeba zapłacić albo zgubić się, spodlić.

Lecz czy już tego nie zrobł? - Przypusz=

czaJĘc nawet, że mógłby wykupić weksle, hańba

fałszerstwa zawsze pozostanie.

I to on, ostatni potomek starego rodu, upadł

tak nizko - on, narzeczony tej szlachetnej Na-

tali, żyjącej samotnie w skromnym

Wogezach.

. Zdawało mu się, że słyszy głos, odzywający

się w sercu.
„Natalja cię ocali - idź do niej ona, jedna |

to potrafi". |

Tego samego wieczora wsiadł na pociąs i

cy dot Wogezów.

XL

Stracona miłość.

Pewnego popołudnia około piątej godziny,

Dantel, wracając z kursów, ujrzał na bulwarze

św. Michała siedzącą no ławce panienkę czarno

ubraną.
Zbliżył się i poznał Głzelę.
% nutami na kolanach, z rączkami w mutce,

biedne dziecko siedziało smutne i płakało,

Zobaczyła Daniela, zerwała ię, chciała u-
ciekać. Lecz on ośmielony nagle, zmusił ją żeby,

napowrót usładła.

pani płacze?
przy niej wzruszony, nieszczęśliwy.

Gizela milczała, - Czy mogła opowiadać nie-
znajomemu powód swoich zmartwień?

Straciła jedną lekcję; - rodzice uczennicy
znaleźli nauczycielkę tańszą. *

Zapłacono jej, jak służącej z dodatkiem:
- Może pani więcej nie przychodzić.
Gizela wyszła .z tej lekcji, z sercem przepeł-

nionem goryczą i znużona usiadła na ławce.
Jedna łekcja mniej, dużo znaczyła w budże-

cle domowym.

ście babce i staremu Michalowi?
Daniel patrzał na nią z miłością.
- Panno Gizelo - odezwał się znowu.
Słysząc swoje Imię, spojrzała po raz wtóry

na młodego człowieka.

- Panie - rzekła, powstając teraz, z my-
ślą nie siadania więcej - nie znam i nie chcę
znać pana, pozwól mi odejść.

*- Panno Gizelo?

- Oh! jak on kochał tę młodą dziewczynę
dumną i piękną!
- Niech pani posłucha - rzekł - drugi raz

mówię do pani, lecz tym razem musi mnie pani
wysłuchać; - jam taki nieszczęśliwy!"Gdyby hw-
ni wiedziała, jak bardzo nieszczęśliwy!

Łagodny i proszący głos Daniela wzruszył
młodą dziewczynę.
- Gdyby pani wiedziała, jak panią kocham,

panno Gizelo! '
- Panie... proszę...
- Niech pani nazywa gnnie Daniel; dobrze,

proszę pani? Daniel Mornas... Nie uważaj mnie
za Paryżanina. Oh, nie! urodziłem się stąd daleko
-w małej wiosce w Wogezach, gdzie ojciec mój
dotąd mieszka.
- Mornas! Mornas - mówił Gizela.
Przypomniała sobie, że słyszała, jak babka

i Michal mówili o bogatym handlarzu drzewa z
Wogezow. Pamiętała takżej że- nazwisku Mpm”
złorzeczyli, Hedzhlłn,lże człowiek, tak się naży-
wający, był bez litości dla Plotra Randal, że ogto-
sił bankructwo wtedy, kiedy najmniejsza zycall«
wość byłaby ocaliła nieszczęśliwego i jego ro-
dzing.

Pana ojciec mieszka zapewne w Kirchom-
pre? - zapytała, s
- Ah! to pani zna moją wioskę? - rzekł

Daniel uradowany.
-- Mornas, Mornas - podjęła Glzela głosem

urywanym. \
Spojrzała wyniośle i chłodno na młodego

człowieka 1 dodała: *
„-- Pan nazywa się Mornas; nos! pan nazwi-
sko, które boleśnie odzywa się w mojem sercu,
nazwisko złowrogie dla naszej rodziny! Odejdź
pan i, zaklinam, zapomnij o mnie!

Daniel, przybity, nie mógł słów znaleźć: zi.
mny pot twarz jego zwilżył,

Nazwisko ojca jego to nazwisko uczotwe
i przez wszystkich szanowane, złowrogie było
tej młodej dziewczynie.

Czy to możebne? --Niech pant posłucha -
rzekł, stając przed nią; nie pozwolę pani odejść
- aż powiesz, co ojciec mój zrobił rodzinie pani.

- Nie zmuszaj mnie, panie, do mówienia o
bolesnej przeszłości, W

-- Ależ ja panig kocham z całej duszy! A
jeżeli możebnem jest naprawić czyn, w który, nie
mogę uwierzyć, ażeby był występny, gotów jestem
;:) Izrobić. Lecz, zaklinam pani, powiedz wszyst-
o!

, - Nie mogę.

- Więc pani woll, febym badał starca, że-
bym pytał ojca, co z przeszłości ciąży na jego su-
mientu? Chce pani zmusić syna, żeby zapomniał
o szacunku dla ›ojca, którego kocha.

-- Niech pan.robi, jak mu się podoba.
Gizela,:nie:spojrzawszy no. viogo, odestin:

    

 

domku w mięći

- Pani cierpi - rzekł łagodnie. - Dlaczego |.

Jak ona zwiastuje to prawdziwe nieszczę-

 (Ciąg. dalszy m

NEW YOR

 

WESOLYCH ŚWIĄT

życzy WAM WSZYSTKIM

Oddany Wam całem sercem
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WLOCZEGA.

 

Tym wszystkim, którzy mi osobiście" łali życzenia
Wesołych Świąt na tem miejscu serdecznie dziękuję za pa-

Reduta „Echa"

Towarsystwo śpiewu Echo urządza
dnia 24 stycznia w Domu Narodowym
WIELKĄ REDUTĘ MASBK. które
będzie największą sensacją życia to-
warzyskiego -Polonji _nowojorskiej.

Heha już dzisaj zaintereso-
wain pieć piękną, a szczególnie płeć
brzydką, która w pięknych kostju-
mach i maskach próbować będzie
szczęścia na Reducie.

Blitsso szczegóły ogłoszone będą
w Nowy świecie.

Tow. Śpiewu „Chopin"
w Bronx, N. Y.

Tow. Gpiewu Chopin w Bronx, u
rządza Doroczną Cholnkę w Nowy
Rok, 1 stycznia 1925, o godzinie 46)
po południa w Doma Narodowym -
706 Courtland Ave. Bronx, N. Y.

Bilet wstępu dla starszych 50 2.
dla dzieci do 12 lat 15e.
W urządzeniu Choinki bierze także

udział Chór Delatwy Chopina. We:
dług zwyczaju tradycyjnego, grzecze
nym dzieciom Gwiazdor rozdawać bę
dzie piękne podarki,
Po cholnce dla starszych Bal

Z Teatru Polskiego
Do Miłośników śpiewu 1 muzyki.

Korzystając z pobytu Ienacego Dy
gana, naszego sławnego artysty śpie
waka,przystępujemy do wystawienia
opery „Hrablny" Stanisława Monie-
szkl, drugiej porty muzyki polskiej.
Wiemy fak wielką na siebie bierze
ny odpowiedzialność lecz jesteśmy
powni, że staniemy na wysokości za
dania. Większość solistów 1 balet
fuż zaangażowano. Organizujemy
chór mieszany 1 wzywamy chętnych
1 zdolnych z dobrym! głosami do
wstępowakia do tegot chóru.
Prosimy zgłaszać się osobiście lub

"istownie do Dyrekcji Teatru Pok
sklego, 215 Bast 18 ulica, gdzie che-
tnie informacji. udzielimy,
 

Dziewczyna truje się
w „subway'u"

Śliczna, z krótko obelętemi włosa»
mi dziewczyna, o nleznanem nazw!
sku weszła z tłumem na platformę ko
Iejkt. podziemnej, przy 12 ulicy wczo-
rej wieczorem. Po chwili jęcząc, ue
padła na ziemię, sprowadzili
doktora, który stwierdził, żo

współpracę i Wesołych Świąt życzę
WLOCZEGA

 

czyna otruła sie jodyng i że stan jest
iezpieczny, Odwiesiono ją do

zpitala Dosperatka była
cleguncko ubrana, .minta -czerwony
plaszez, obszyty futrem. żadnych do-
kumentów przy niej nie znaleziono.

 

Choinka dla dzieci Szkoły
Rady Oświatowej
 

Wesoło i gwarno będzie w
Domu Narodowymw pierwszą
niedzielę _stycznia, _ponieważ
Szkoła Rady Oświatowej zakoń-
czy p.erwsze półrocze nauki ję-
zyka polskiego. Dyrekcja Szkoły
przeprowadzi Wspaniały i bogaly
program, który później będzie po-
dany. Nadmienić tylko należy,
że tego roku wystąpi szkolna or-
kiestra pod Kierownictwem pana
Podsiadły, i chór śpiewu prowa
dzbny przez pannę Soket. Za-
miast sztuki teatralnej będzie
odegrana „Szopka Polska", Bę-
dzie św. Józef, aniołowie, Polska,
komendanlflóch i t. d.
Nie obędzie się również i bez pra-
wdziwych djabłów w kompanii
kajzera Mikołaja i jego apostol-
sko-cesarskiej mości austrjackiej.
Adjutantować będzie Lejba Troc
kij. Również będą krakowskie
tańce, mazury, kujawiaki, śpie-
wy, deklamacje i wiele radości i
krzyku. .
Dwie orkiestry bedg przygry-

wać na przemian do tańca.
Wszystkie dzieci otrzymają poda-
runki pod warunkiem, gdy będą
grzeczne.

Serdecznie zapraszamy szano-
wnych rodziców i kochaną polo-
nię nowojorską na niedzielę, 4-go
stycznia, o godzinie 4-ej po po-
łudniu do Domu Narodowego na
wielką salę, :Wstęp dla starszych
50 centów, dla dziecł wolny. ,

ST, ROZEN, Sekr. R. 0.
 

| Pamiętajcie o Funduszu im.

Józefa Piłsudskiego
|nrPaki

The BANKfor

~ SAVINGS
ZAuvzunt 1619.

280 Fourth Avenue
Pot-Zach, mor M-4) Unter

KWARTALNA DYWIDENDA
w wysokości

Cztery Procent
od sta rocznie została ogłoszona
depozytorom za kwartał kończą»
cy się 31 Grudnia 1924, płatna
15 Stycznia 1985 1 półniej.

Sumy złożone 10 Stycz., lub
przedtem będą się procen-
towały od 1 .Stł'cznia, 1325.

< 1. PressWALTER TRIMBLE,
LEWIS B. GAWRTY, Tary Wice
Gronak E, ROOSEVELT, Sei

\ 105 Lat _.

Stalego "powiekmi
nia sig
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I -
. urządza

Towarzystwo Złączonych Polaków w New Yorku
W ŚRODĘ, DNIA 31-60 GRUDNIA 1924 ROKU
NA GÓRNEJ.SALI DOMU NARODOWEGO /

pod nr. 19-23 St. Marks PI. w New Yorku

POCZATEK 0 GODZINIE 1:30 WIECZOREM
Muzyka prof. Swarczewskiego - Wstęp 750 z gard. i war tax

NASZE

WATERS

PIANOS

Dlaczego powinniście kupić u Waters
Od 80 lat Waters Fortepjany reprezentują ekonomię
1 ładowolenie. Dziś przedstawiają większą wartość.
niż kiedykolwiek przedtem, dzięki znakomitej marce
i reputacji, jaką zdobyły, jakoteż z powodu żadowo-
lenia, jakie dają, co do tonu, dotyku i wytrzymałości.
Cena jest odpowiednia. Łatwe miesięczne spłaty bez
procentów. Zaoszczędziele na czasie i pieniądzacn 1 nie
będzie zawodu, jeżeli wybierzecie dziś piękny model

  

    

  

  

1925 roku, Waters Fortepjan, albo Waters-Autola
Automatyczne Pianino.

Zgłoście się albo napiszcie po katalog D
Horace Waters & Co.

134 Fifth Ave, blisko 18ej ul.
  
     
     
  
  
    

 

      
  

  

    
  
  

  

  

FMM w Harlem: Pis w. mi264 W. 125th St. ari E ron St
(Blisko tej. Ave) (Bilsko tej. Ave)

Film OTWARTE WiĘczOnAM!
402 Fulton Street, Jamaica

(163.24 Jamalca Avenue)Otwarte w Poniedziałek, Czwartek1 w Sobotę wieciorem,

 

~

Mata wpłata przyniesie dlierng
Vietrolę, fortepian lub Radio do
Waszego domu w czas na wesel
sze spędzenie Bożego Narodzenia

1 Nowego Roku,
SPECJALNA OFERTA

NA BOŻE NARODZENIEśliczny Conscle Model lub wysoki 4u bramy Modzie aworz: $79.00we wJeo wsólug możności ..

     

   

 

     

    
       

  

 

   

 

papenoone zee
POLSKIE REKORDY - SETKI ICH

czekają na Was abyście wybrali sobie z nich. Przyjdźcie do
składu, a z przyjemnością zagraWam jakikolwiek kawałok,

Player PIANOS Wysokie
włączając fortepiany najlepszych wyrobów po prawdziwie
niskich cenach - ceny specjalnie znlżone na święta - lat
/ we wirunki - spłaty według możności

RADIO - RADIO - RADIO

EUROPEAN
PHONO & PIANO CO.

mia Avenue "A" i 10 ulica
] New York City

Pmdét;i¢ie o Funduszu im, Józefa Piłsudskiego!
%

   

 

  

  

 

 

 

  

 

 
 

 
Główne Biuro531 Broadway i Boerum St.

 

THE LINCOLN SAVINGS BANK
ot BROOKLYN
Zatotony 1806  

LARRKI
12 Graham Ave, blisko B'way

  

Gao. H, Doscheri Kasjer

 

$1. - Otwiera Konto - $1.
Ostatnia stopa procentokw wynosiła

CZTERY I PÓŁ (4%%) PROCENT
procent i procent od proceniu dopisywane są kwartalnie

Przesyłka piemiędzy do wszystkich krajów po niskich ratach,
Wkładki do banku przez pocztę f

PRZEDZIAŁY OGNIOTRWALE §3.- 1 więcej.

-- Kapitał przeszło 70,000,000 -
haries FroebPrezydent

   

4"Ave.
Cor 14"St.

  

yaigor 18,000) dolurow 1 będzie
\ Sumy stotone do 10

 

[Central
Savings Bank
New York Cit

KWARTALNA DYWIDENDA
~ według rty

CZTERY (4) PROCENT
ad sta rocznie, będzię wpieywrana na konto depowytarjury za trzymiesięce końciące się 30 grudnta 1929, od wszystkić
nionych do tefte, wedtug starucu, nie or
«

będą procentowały się 06 1 Stycznia
- -3 Wiee.Proz. (Skarbnik, ,

 

  

ozaju ych,. mame pleplatng 20 Styownie 1986 1 póbntej
Stycznia 1925 wiacznietas.

Cus Proc
 

zakony '(wartajelNADWYZKA . wron 

PODAREK NA GWIAZDĘ DLA RODZINY, KTÓRY UPRZY. ,
JEMNI CZĄS WSZYSTKIM! i

2 U z € L

Wyjątkowona Święta |

Ten prawdziwy VICTOR, włączając 5 po- i
jnych rekordów, które sami wybierze»

cie, szczoteczkę do rekordów, automaty»
czny apafat do powtarzania i 300 igieł -

Tylko $115.00 i
KOMPLETNY SKŁAD * i

Victroli, Gramofonów, Sonoras, / i

Radios, Player-Pianos i
: POLSKICH REKORDOW i

które można nabyć za gotówkę lub na łatwe tygodniowe -|
spłaty - Otwarte wieczorami i w niedzielę

i
S. A. SHERMAN i
2138 THIRD AVENUE |

blisko 116 ulicy, |
New York City l‘

"
 

 

 

 

Nie dawajcie Wallym dzieciom zatru«

wających środków.

LepTue ele anldel dad mu do madre 1%
wiec tg z

| śe zs

B AMB INO |

sal ugo w smaku 1 pernego fro
abwalos hb n

datijce kombinacje als
1 kureiom. Dniecl to: Promy o wię. ge m

*" kck: vy r ktore:
... ._F. AD. RICHTER & 60. .._. _|

stdne, «mm t, X. X.
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1 4 STRONICA

Namy Swiat
Owned and Daly and 9 bHows det w’mé. lik

MEMBER A. B. C.

w. pŁAREWICZ, itor
i ®. YOLLgti. Sundm'llgfu

- & £ KORON? Nexo
M. ¥. WEGREYNEK, General Manager

Dziennik wydawany przes Spółką Wydaw. „Nowy świat", Inc

Entered ta Second Claas Matter, March Sit,
1 KoPost "ortice, New York, wmw « ze

Nowr swiAT PUBLISHING co.
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Dally Excludt pustej
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MAIN OFFICE:

24 UNION SQUARE, NEW YORK, N. v.

(Fourth Avene, między 18th 1 16th Street's)

Telephone, Stuyvesant 5408
 

BROOKLYN BRANCH: >

586 Manhattan Avenue

© "Telephone, Greenpoint 0928

PRZED DZIESIĘCIU LATY
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Posępną wigilję miały narody przed

dziesięciu laty.

Na polach bitew w Europie stały prze-

ciw sobie miljonowe armje w okopach. A

za okopami na tyłach miljony żon, sióstr,

matek i ojcówz trwogą w piersiach i obłą-

kgniem w mózgach, łowiły „wieści z fron-

tu". Zamiast uciechy i wesela, wszędzie

kolor krwi. -Zamiast radośnie huczących

dzwonów, ponure odgłosy armat, złowro-

gi trzask bomb i granatów. -,

Zamiast tupotu nóg młodzieży, bieg-

ngcych na „pasterkę", miarowe człapanie

rekrutów - świeżego mięsa dla Molocha

wojny.

A tam, gdzie wojna nie dotarła, nie-

pewny i sztuczny uśmiech mas, cyniczny

uśmiech rekinów i szakali żyjących z ofiar

i męczeństwa.

Pamiętamy tę straszną wigilję. Pa-

miętamy zaciekłość zwierzęcą walczących,

która nie chciała się zgodzić wówczas, cho-

ciażby tylko na krótkie zawieszenie broni.

Bo wojna nie zna święta. -Bo wojna

jest nie na to, by niosła ludzkości uśmiech

pogodnego wesela, ale na to, by siała śmierć

i zniszczenie.

Lecz i najzacieklejsza wojna nie za-

trzyma biegu życia.. Pomimo praw wy-

jątkowych i regulaminów surowych, życie

zawsze znajdzie szpary, przez które się

przeciska. W obliczu śmierci stojąc, żoł-

nierz umie okazać, jak kocha życie. Może

dlatego, że stoi w obliczu śmierci...

+: "Przypominamy sobie wigilję w roku

1914, obchodzoną w Legjonach. Garść

„warjatów", która, według drzeczen medr-

ców „narodówych", na śmierć była ska-

zana. --- &

Ale z okopów tej gargci skazaficow,

zagubionych, zdawałoby się, w niezliczo-

jych-armjach inocarzy, w wigilję, pierwszą

wielkiej wojny, rozległy się koledy wia-

ry, w zwycięstwo. Osobliwe to kolendy.

Niekażdą dałoby się powtórzyć poza oko-

a tem mniej wydrukować. -,

Pisze-w pamiętniku swoim legjonista,

że gdy śpiewał ochrypłym tenorem _,,B(‘>g

się rodzi", myślał o tem, że w tej chwili ro-

dzi się Wolna Polska.

Tak, jak on, myśleli jego koledzy i to-

warzysze broni. W Narodzinach Chrystu-

sa widzie Narodziny Nowej Polski. Wi-

gilje obchodzili jako zapowiedź czynu i ju-

tra śwetlanego, które sprawi ich bohater-

stwo, ich krew i mogiły.

~- Gdzie, jak gdzie, ale w Polsce przed

dziesięciu laty, wigilja była smutkiem i ża-

łobą. Gorzej, była uwiądem starczym, im-

potencją, obojętnością, brakiem wiary we

własne siły i powszechnem zwątpieniem.

Lecz w masy bierne uderzyły tętniące peł-

nią życia kolendy z Jegjonowych okopów.

Mocne, jak stare wino, a młodością pewną

glebie promieniejące. „Oda do Młodości",

wcielona w Czyn.

.

To przecież teń kegjon,

o którym marzył Mickiewicz. 'To przecież

zrealizowane proroctwa nieśmier h

pieśniarzy: › - i

"To przecież Legjon Wodza, wyczaro-

wanego w snach narodu, Wodza, który do-

facie}telnych

kończył, .co zaczął Dąbrowski i chejał za:,

cząć Adam Mickiewicz w Rzymie. >
Dzińęjsmż wigilja jest wytchnieniem?ł

Żywi jednak, którzy przetrwali piekło

i zwyciężyli śmierć, pełnią straż u stóp Pol.

ski, której Narodziny sprawili.
Cześć im i Sława!

Niech żyją długie lata, a z nimi Komen-

dant i Wódz budzicieli narodu, - Józef

Piłsudski! wb.

 

NIE DLA WSZYSTKICH WESOŁE ŚWIĘTA

W ostatnich dniach przed świętami, kroniki

zanotowały niezwykle dużo samobójstw,

nionych przez ludzi młodych, z powody. depresji

umysłowej, wywołanej brakiem pracy, Litanja

nieszczęśliwców, którzy cierpiąc nędzę nie mają

ally Jub odwagi do. odebrania sobie życia, jest

nieprawdopodobnie wielka. Prawie, że nieskóńczo

na.
Mogą o tem coś powiedzieć organizacje do-

broczynne i pisma, Mogą/o tem powiedzieć tylko

ei, którzy nie Judząc się błyszcząca od złota za-

słoną, zaglądają dożycia gnieżdżącego się w zaute

kach, zaglądają na dno niedoli.

Ale na świecie tak jest, że gdy jedno radują

się, Inni smucą się 1 cierpią. Gdy jedni mają za

wiele, inni mają zamało, albo nic. Gdy niektórzy

nudzą się z przesytu, są tacy, dla których drob-

nostka, okruchy z pańskich stołów, hyłyby rze-

czywistym promieniem radościi szczęścia.

Pamiętajmy w wigilję 0 tych, którzy cler-

pią, których zły na bezdroża.

Przez jedną bodaj króclutką chwilę.

Bo jeżeli odrobinę zadowolenia można spra-

wić biednemu, składając mu skromną ofiarę, to

nie zapominajmy nigdy, że ofiarność i pomoc

bliźniemu pochodząca z czystego serca jest wiel-

ką rozkoszą, jaką daje spełniony obowiązek spo-

łeczny. *

s % #

BANKRUCTWO I MANDAT

W Krakowie toczy się ciekawy proces. Za

dobrych czasów spadku marki i walutowychispe-

kulacyj,. powstał tam bank założony kapitałami

zebranemi od polaków na wychodźtwie.

-

Sumy

wpłacone zostały w dolarach, ale zamientone na

marki zapleczęmwanó, a dyrektora tegoż po-

stawiono przed sąd za schowanie dolarów do

swej kieszeni, czyli za zwyczajne oszustwo.

Dyrektor, o którym mowa, to były rezydent

Ameryki, znany dobrzę polonii w Detroit, niejaki

p. Wandzel. .

Sprawa jednak nie Jest dlatego ciekawa, że

jeden z setki powojennych banczków, dał się zła-

pać i dostał się pod opiekę prawa. Co innego w

niej zasługuje na uwagę.
Z zeznań świadków okazało się, że w roku

1922, czyli przed wyborami do Sejmu i Senatu,

do p. Wandzia zwrócili się Narodowi Demokraci,

żądając od niego na fundusz wyborczy 25 ml-
Ijonówmarek. Za to obiecali go postawić na li-
stę wyborczą „Chjeny" i wybrać go na posła do

Sejmu. %
Pan dyrektor banku znalazł slę w kłopocie.

Miał ochotę zostać postem, ale kandydatura jego
miała rywalizować z kandydaturą Witosa. Z Wie
tosem zaś p. Wandzel miał interesy, faktycznie

od Witosa otrzymał koncesję na swój bank kra-

kowski.

W rezultacie p. Wandzel Narodowym Demo-

kratom odmówił, Ci rozgniewali się i przyrzekii

zemstę. No i dostrzymali słowa, Bank został dzię-
ki akcji znanego prokuratora endeka Sozańskie-

go zamknięty, a dyrektor jego za to, że nie chciał
zostać postem, dostał się do więzienia.

Afera ta rzuca ciekawe światło na metody,

jakie endecja w kraju stosowała w kampanii wy-
borczej, Wiedząc o tem, że p. Wandzel ma ręce

nieczyste,. narodowcy" nie wahali się skapto-

wać go do swego grona i zrobić posłem, byleby

dobrze za to zapłacił.
-

_
Wyfadków takich było więcej. Niektóre z

nich zostały ujawnione, większość pozostała ta-
|janińleg;Nietylko w Narodowej Demokracji. Nie-
tylko w „Chjenie". Zapłacił grubo Lejzor Louis

Hammerling za krzesło senatorskie stronnictwa

Witosa. MWT
"Ten zajechał nawet bardzo wysoko i odegrał

rolę faktora i pośrednika w séynnym lanckorofi-

skim pakcie „Chjeny" z „Plastem",

Może i p. Wandzia czekały honory 1
ty. Gdyby ktoś go zaczepił co zrobił z dolarami
polaków amerykańskich, obroniłaby go potężna

endecja. K
A tak, siedząc teraz w więzieniu ma sposob»

ność rozpamiętywać swoją nalwność 1 pamiętać,

że nie wszyscy oszuści i złodzieje robią karfery

polityczne w Polsce. :
# # % *

i &

ROCZNICA KORONACJI BOLESŁAWA

. CHROBREGO

Dnia 25-g0 grudnia przypada 900-letnia ro-
cznica koronacji króla polskiego Bolesława Chro-
brego. Pierwsza ta koronacja, która odbyła się w
Gnieźnie, była zdarzeniem wielkiej doniosłości,
stwierdzała bowiem ostatecznie polityczny nie-
podległość i niezależność kościelną polskiego pań -
stwa: Od tej chwill datuje się rzeczywista budo-
wa Polski, po którą sięgały chciwe ręce niemiec«
kie. będzie ści hod: w
całej Wielkopolsce.

# #

”Punk, chociaż stąd; między narodami słynny,
Że bardziej niźli życie kocha kraj rodzinny,,
Gotówszawsze rzucić go, puścić się dziwny,

;- wkraj światu, C »
poniewierce przeżyć długie lata,
ludźmi póki mu śród burzy;

4 »%”. ,
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NOWY ŚWIAT ŚRODA, 24 GRUDNIA (WEDNESDAY; DECEMBER 24), 1924.

TWÓRCY POLSKIEJ EPOPEL, A. MICKIEWICZO- |

 
WI W 127-LETNIĄ ROCZNICE

Nie prieto Polsko,: Ciebie  Blogostawie,
ześ zamki swoje dkwignote 1 grody,
Gate, jak ciągnące ,no słońcem #urawie
Obce ity rody,Lece, 206 przybyme tulia swej ziemi

i warTradmi Ich czysiae 1 swojemi..
Nie, 104 chowata mt białe,Gniksda mojego prastare, obrońca, -
Taca - do to orty za wolność siawe
Awoln. w-
Nie anltyty lotu, w blgkdtyPowiat nareszcie -- mjandar nlesdobyty!

MARIA KONOPNICKA.

Tak. jakoś dziwnie się złoży»
ło, że gdy wrogowie nasi spuści»
li nad Polskę ciężkie wieko tru-
mny w roku 1795 myśląc, że wy-
mazuje ją z karty Europy, wy-
mazać ją będą mogli i z. serc,
umysłów jej synów, w trzy lata
na oetatniom msbiorze ojczyzny

 
oki: wilków"
Pieśń ujdzie cało, .
tłum i piewca chciał: „
Wskrzesić postacio przesiłości

a ognie i zapał swej duszy chciał
przelać w serca słuchaczy poto,
aby
4 hwile tak górnie prost,
Jifidfgh ;;;—«len;» 1.135” całe życiej"

Człowiek ten ukochał ziemię

polską, wszystkich.
.

.
Polaków,

znał cierpienia narodu, bo W

Dziadach tak mówi o tem:

 

ki
Jak, ayn na ofca
Czuję całego narodu cierpienia.

Miłość swoją wyraził w ta-

kich słowach:

Ta.milość nie na jednym spoczętw csto-
Gwieku:

Nie na jednej rodzinie nie na jednym
w

Ja kocham cały :w ma:
(miona

Wszystkie prsemle 1 przyszłe Jogo 207
(kotenia

Preyclengtem tu do tong
Jwić przyjaciel, kochanek, majtonek, jak

(ojciec
Chcę go uszcześiwić
Chcę nim cały świst zadziwić!

Cóż żądał za takie umiłowanie

narodu, jego przeszłości, krze-

pienie i dźwiganie sere naszych?

Czy sławy, holdów, posągów, po-

mników?... Nie, on daleki był

od tych myśli... On pragnął jak

to zaznaczył w zakończeniu Pa-

na Tadeusza, aby w całej Polsce,

w mieście i na wsi, w pałacu i

pod strzechą słomianą czytywa-

no książki jego, bo mówi:

"o gdybym kiedyś dodytej pociechy,
żeby te księgi sbłędziy pod strzech,

wieśniaczki kręcąc kotowrośk
Gdy, ośpiewają _ulubione: prrzotki:A wot

tes walely wieśninczki do reki
Te ksiggt proste, Jako ich. plosenkL*

aza całą sławę milszy mu bę-

dzie: ¢

"Wianek rekam! wletniaoskt. unmuty
Z modrych bławatów 1 zielonej raty!!

Człowiekiem tym powiem na-

reszcię jest n i e ś m i e r t e lny

wieszcz Polski Adam _Mickie-

wiez. )

Adam Mickiewicz ujrzał świa-

tło dzienne w dniu 24-go grud-

nia 1798 roku w ubogim dworku

szlacheckim w Zaosiu koło No-

wogródka na Litwie. Pochodził

z niezamożnych rodziców. |Oj-

ciec poety, Mikołaj Mickiewicz

był &dwokatem, czyli jak wów-

czas' mówiono rejentem, należał

więc do palestry t. j. do licznej

rzeszy prawników, którą syn

opiewa w Panu Tadeuszu. Mat-

ka Barbara z Majewskich Mic-

kiewiczowa, była kobietą pra-

wdziwie religijną, kochała bar-

dzo swe dzieci i miała duszę wra-

źliwą ra piękno przyrody, dla-

tego też niechętnie przeniosła

się w 4 lata po urodzeniu Ada-
mis o gród w

ten niewiele miasto
al. Syn odziedziczył pobot

hość matki i jej wraźliwość na
igkno przyrody i przechował o
iej do końca życia majtkliw-
ze wspomnienia. Ojca stracił
młodym wieku, jako chłopak

O-etni, wychowaniem syna kie-
wała zatem matka. Prócz of-
i matki wielki wpływ na roz-

ój umysłu małego chłopczyny
inta służąca Katarzyna Gąsie-

xska, śpiewaniem pieśni ludo-
wych i stary służący Grzegorz,
zwany z powodu zmyślania roz-
maitych opowiadań Ulissesem.
Sam poeta tak trafnie scha-

rakteryzował swoje całe życie:

"Polaty ato lny czyste, zzgsiate
Na me dzieciństwo wielekie, anielskie
N;- moją: młodość {firms i Vl.:hmm'nl
Na wiek męski, wiek

W roku 1812 przypatrzył się

wraźliwy chłopiec pochodowi ar-

mji Napoleona i z ciekawością

wmieszał się w oddziały legjo-

nistów polskich, którzy, pod wo-

dzą ks. Józefa Poniatowskiego,

szli na Moskwę a tę chwilę i na-

dzieje polskie do przywiązania

odmalował z całą wiernością w

Panu Tadeuszu.

W roku 1815 wyjechał na

uniwersytet w Wilnie, gdzie

miał sławnych profesorów i

gdzie młodzież sama, wiedziona

szlachetnemi pobudkami organi-

zowała się w związki koleżeń-

skie miłośników cnoty i miło-

śników nauk czyli Filomatów i

Filaretów. Duszą tychże był

A. M., który w tym okresie mło-

dości górnej tworzył wiele po-

ezji, wysławiających. hasła, fi-

Jareckie: ojczyznę, naukę, cnó-

to. W roku 1818 poznał i po-

kochał w Tuhanowiczach, mają-

tku swego przyjaciela Michała

Wereszczaki siostrę jego Mary-

lę, już wówczas zaręczoną z

W. Puttkamerem. Poeta poko-

chał ją całą duszą i to uczucie

rozwinęło w nim i spotęgowało

talent poetycki.

W tym czasie w świecie umy-

słowo-literackim toczyła się wal-

ka: między holdownikami -sta-

rych form w poezji, wzorują-

cych się na poezji dawnych

Greków i Rzymian, s, więc po-

ezji nieszczerej, chłodnej i sztu.

cznie uczuciowej. Z drugiej

strony stanęli do walki młodzi,

o gorącem sercu i wziósłych po-

rywach, którzy wołali, że czas

porzucić wiarę w szkiełko i oko,

i głosili:

to,Miraam Po)
Mtierz się na zamiary
Nie zamiar. według si!

Głosili: ›oni: z :Mickiewiczem,

że: \

©Caucle X. wiare
xk madren eckdel
'A chod widalss dwiat w proszku, w każ-

(de) aviandinderee;
Nio poznasz prawa żywych, nie obecryez

cutu

ilnie} mor do mnie,
liko 1 oko,

 Miej serce i patrzaj w serce!"
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W „Dzierniku. Związkowym"

z dnia 17 b. m. czytamy o sta-

nowisku, jakie Związek Narodo-

wy Polskizajmuje wobec „Kon-

gręsu Wychodźtwa",

„Wobec licznych ' zapytań

naszych „Czytelników, .. jakie

pisma Z. N. P. i sam Związek

Narodowy. |Polski -zajmują

stanowisko '-wobec- zapowie:

dzianego na luty 1925 roku

tak zw. Kongresu Wychodź-

twa, zwróciliśmy się w tej

sprawie do Szanownego Cen-

zora Zw. Nar. Pol. pana C,

.. ktory w .ta-

kich sprawach jest jedynie od

powiedzialny wobec sejmu za

wszelkie króki i poczynania

7, N. P., z. prośbą, by zech-

ciał wyjaśnić nami wskazać

stanowisko, jakie mamy. za-

jąć wobec tego przedsięwzię-

cia, Wydziału Narodowego/-

Szanowny Cenzor tak wyja6-

nił stanowisko. Związku Naro

dowego Po Eien—wyj spree

w

  
  
   

       

ten dotąd nas jeszcze z0-
bowiązuje. * f

_ 2) Nazwanie Zjazdu „Kon
gresem Wychodźiwa" rzeczy
samej nie zmienia. Faktem
jest, iż to będzie Zjazd Wy-
działu.

,. , 8) Na razie nie ma racji do
zwołania „Kongresu Wycho-
dótwa".. Pierwsze lepsze wie
dzimisię nie ,wystarcza .dla
zwołania. Kongresu: "W. ca-
Jej odezwie wszystkicharan-
żerów nie ma ani jednego ce-
Ju, któryby obchodził .cale
społeczeństwo polskie na Wy-
,chodźtwie, Zmiana nazwy ce-
Ju. rozszerzyć nie jest w sta-
nie"

Tyle Szanowny Cenzor, Wo-
bec powyższego  wypowiedze-
nia się najwyższego urzedni-
ką i w myśl instrukcji -nam
przysłanych, traktować bę-

- dziemy „Kongres _Wychodź-
twa" tak samo, jak każdą

/

«polskie: obcl :
dak to, cokrytykować będzić

to, .co"do    

 

Zarząd Centralny

"Związku Narodowego Polskiego

przesyła życzenia wszystkim Polakom

i Polkom J

1 nadejściem upragnionych Świąt Bożego Na-
rodzenia i Nowego Roku wszystkim ludziom
dobrej woli, a nadewszystko Braciom na-
szym i Słostrom Polkom, rozrzuconym po
całym obszarze Stanów Zjednoczonych -
wszystkim Gminom i całej Braci
Związkowęi przesyłamy życzenia:

  

K
R

Z
K
E

K
S

WESOŁYCH ŚWIĄT 1 SZCZĘŚLIWEGO NOWEGO

ROKU! > -l

Związek Narodowy Polski, skupisoszy w imię O}-
czyzny pod Mfwn sztandarem 2górą 200,000 <złonków, . w

d w 1 \h, wybil sig naagr 00 7
dominiliqce stanowisko mietylko w świecie stowarzy- -
szeń Bratniej Pomocy, ale i w pracy społecznej, w każ-
dej jej dziedzinie. I pragnąłby dotrzeć do każdego pol *
skiego domu - od najzamożniejszej, do nędzą i cier-
pieniem objętej rodziny - i każdemu służyć radą, po-
mocą czy płeszczeniem i osłodą ciężkiej doli.

ięc Wy, którzy ciężko pracujecie, męczeni troską
o byt dzisiejszy; -_

1 Wy, którzy żyjecie nadzieją kpazcbo jutra;
I Wy, którym ideały ojczyste towarzyszą w każdem›

poczynaniu i wznoszą na wyżyny prac społecznych i na-
rpdowych¢ o! ,

I Wy, którzy stanowiskiem, nauką, doświadczeniem
czy zamożnością wybiliście się ponad przeciętność - _,

Zbliżcie się do nas, wstąpcie w wasze szeregi do
pracy dla dobra naszego Wychodźtwa - dla jaśniej.
szej przyszłości.

Zapmzavrw wszystkich, śląc jednocześnie życzenia
Wesołych świąt.

Z bratniem yzdrowiejnlem,

ZARZĄD CENTRALNY
ZWIĄZKU NARODOWEGO POLSKIEGO

1406-08 W. Division ul.
Chicago, Tl.

 
 

słane, ale zgoła nie angatufge
się w tę sprawę.

Stanowisko nasze zatym be
dzie neutralne, o ile zabiegi
i usiłowania aranżerów Kon-
gresu nie będą wymagać inne-
go stanowiska, celem obrony
interesów i dobrego imienia
tak Polonii, jak i Z. N. P.
Konkluzja stąd prosta. -

Związek Narodowy Polski u-
działu bezpośredniego w zwo-
łanym do Detroit „Kongresie
Wychodźtwa" nie weźmie. A
ponieważ w tym zjeździe nie
wezmą udziału i inne powa-
źne zrzeszenia społeczne, stąd
wątpliwą bardzo jest rzeczą,
czy można nazywać „kongre-
sem" .detroicki zjazd i czy
raczej nie należałoby dać mu
zaraz innego nazwania, aby
nie było zgoła niepotrzebnej
mistyfikacji..."
Takie właśnie stanowisko wo! |

bec wydziałowej imprezy zajął
„Nowy Świat", Niech -sobie
Wydział z klerem urządzają
zjazd jaki im się podoba, ale
nig mają prawa zawracać lu-
dziom głowy, że zjazd taki ma
być reprezentacją vyychodźtwa.

I POLSKI *-

z KLUBU "WYZWÓŁENIA"
  

 

WARSZAWA, 2 grudnia.
(Poczta.) - Wybrany przed kil-
koma dniami na przewodniczą
cego Klubii „Wyzwolenia" i „Je-
dność Ludowa" senator Woźnie-
ki wobec silnej opozycji w łonie
klubuwczoraj zrzekł się przewo-
'dnictwa. «

Wobec tego Klub „Wyzwo-
lenia" i "Jedność Ludowa" ze-.

brał się po wczorajszem posie-
dzeniu sejmu i ponownie doko-
nał wyborów. _ * =
Wybórpadł na posta Rudzińć

skiego, który otrzymał 27 głoś
sów. Kontrkandydat poseł Ma-:
ksymiljan Malinowski uzyskał
tylko 24 głosy.

Poseł Jan Dąbski, które-
mu proponowano przewodnie»
two zgóry zastrzegł się, iż pre-
zesury nie przyjmie. W
 

Pamiętajcie o Funduszu im.

Józefa Piłsudskiego! ›››:

ROSALIE F. JANOER
niniejszem pragnie sw wi w do m1 6
Branownę Polonię, to
me Ka Jo

 

  
 

Soto 1006.-„ Deaton: Worth 251
wię w dłużnzym clagu b -
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zamówienie

" SZYJĘ
oraz sprzedaję gotowe.

Przeróbki, i reperacje tako»
wych. przyjmuje pracownia

kuśnierska, /
A. RO

327 E. 14 St., New York City
 

 

POLSKA LECZNICA
Dr. ”ricchi! A. Togolewicz

raki -
86 Sacond Avenue, New York City

z
Leczenie. elektrycznością 1

djagnozą za pomocą
Promieni "X", ©:laobznyy PRzYJzG: -

Wazi„pie b77
Tele
 

inną .sprawę społeczeństwo.
 

 

Meble ASTZBDTNT POLSKI
SKŁAD MEBLI
ro CENACH

N A J N I Ż 8 Z Y CH
preoremy So:

avnv, ohaz KowPLE'TNiEWSERAWY
zA GoToWiy LUB NA SPŁATY

135 AVENUE "A"
pomiędzy 817 1 ith Street's
NEW York Cry
Teleton, Dry Dock KHE
  
 
Bądź Szoferem-Mechanikiem!
Naucz się reperownd autom
einy kura za naukę 25 dolarow.
Polska Szkoła Automobilowa
728 Lexington Ave. New Yorku Gityw poblitu doth Street
 

220 EAST 14th STREET
bliako Third: Avene

  

Dajemy najtańsze kursa we wi
fęsyku, ucząc naprawywutomobiiach oGwarantujemy otrzymanie pozwolenia
Klasy otwarte dziennie 1 wieczorem,

KowPLETNY KURS #20,

Tył"atatnle) kongtrake/l

\_ NATIONAL AUTO scHooL.
2m €. tin Street, bliake Third Ave.

  

att Rast 10th Streat, New York City
\o

\| co
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Cairdes | antes
08 "6 to han Mica
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as tar marł wNpomiędzy Wiest I Aromed
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Telefon, Lenox 5103 -- z

P BALBINA HORAK

 

Znana Pol gr.:-rk.onlt "w
- Merit zaimka "

Przyjmuje pacjentki w domu i pora
domem. Informacje udzielam daze
319 E. 80th St, New York City

Gotainy - od 1 do 2.
...-

Teletnni Watkine G21 |

z :.Klll ZERFA
$

Har
15h§mWest 24th Street

o Seventh Avene
Wynagrodzenie Minimalne.
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F. BERNARTOWICZ:

 

 

CÓRKA
 

--POJATA==-

LEZDEJKI
  

(Ciąg dalszy).
Podróż taka, przy pięknej porze. oprócz po-

bożnych korzyści, musiała być ożywioną i świa-
towemi uciechy. Codzień znajdywać na innem
miejscu rozpięte namioty, codzień inne wód brze-
gl odwiedzać, było zapewne przyjemnością, zna-
cznie osładzającą trudy tej religijnej pielgrzym-
ki. Nie zaniedbał | Habdank z córką w- czasie
drogi:służby swoje zalecać; ale Helena, smutne
czyniąc uwagi nad przeznaczeniem swojem, nie
Baran) chętnie ją dzieliła, chociaż królowa zasz-

czycała ją względami, a król był zawsze dla niej

z )awnę grzecznością. Nie tajne jej były rozmo-
" wy p niej wesołego dworu, i ta dowcipna złośli-
wość; która najczystszym zamiarom lubi niego-
dne'naznaczać powody, Wiedziała prócz tego, że
serce młodego Firleja Pojacie należy, a jaktkol-
wiek los go w jej obronie spotkał, była pewną,
że już nazawsze dla niej stracony. W tak smu-
Lue] kole! nie bardziej nie pragnęła, jak wrócić
token] d6 Polski; zatrzymywała ją tylko nadzie-

ją powrotu Dowojny, którego pielgrzymka tak

długa coraz ją większą niespokojnością trapiła.

Btanęły jej nferaz na myśli wszystkie jego ofia-

ry, uległość i miłość, którą tak żywo czuł dla niej.

Jakże gorzko żałowała, że go przez tak przykre

doświadczenia przewiodła! Czegożby nie dała,

nby wrócił, a wrócił wiernym i czułym; a Do-

wojna z pobożnej wyprawy najmniejszej o sobie

wiadomości nie dawał.

Wkrótce książę Daniel, jako nowy chrześci-

janin i powinowaty pospieszył mu zło-

żyć hold uszanowania i poznać czcigodną jego

małżonkę.

_

Przyjęty mile, świadek" domowego

szczęścia Jagtelty, uczuł żywiej niż kiedykolwiek

jego ponęty. Miał on już czas, pod bytność w

domu swoim Pojaty, dostatecznie przekonać się,

że serce jej nigdy mu należeć nie może; zwraca-

jąc więc myśli na dawny przedmiot, wznowił ode-

zwę o rękę Akseny; lecz i teraz nie więcej szczę-

śliwy, odmowną odebrał odpowiedź. Nadaremne

było wdanie się króla 1 Jadwigi przyczyna. Akse-

na wszystkie swe chęci do wojennych zabawsto-

sując, wolna I swobodna, zdała się wcale nie my-

śleć o powtórzeniu związków. Tymczasem dzieło

nawracania coraz więcej pod swe prawa zagar-

niając kraju, dziwną gorliwością dla wiary świę-

tej przejmowało naród. Byli wprawdzie tacy mię-

dzy nowowiercami, co po chrzcie wróciwszy do

łomu, żałując› pośpiechu, przepraszali dawnych

swych bogów, cześć im podwójną czynili i skry-

cie poświęcone węże i ogleń chowali. Często też

spostrzegano podcięte lub wywrócone krzyże na

drogach, którymi chrześcijanie oznaczać starali

się pozyskaną ziemię; ale te wypadki były» ra-

czej skutkiem nałogu, niż złości, a ostrożność

narzucona przykładem, przez szpary na nie pa-

trzeć radziła.

Król, znajdując się raz nad brzegami rzeki,

którą dziś świętą rzeką zowią, gdzie do dwudzie-

stu tysięcy narodu włarę świętą przyjęło, ujrzał

nowy rój ludu wychodzący z lasu, który, prowa-

dzony przez naczelnika swego, gromadząc się

koło niego, zatrzymał się na polu. Wnet pogłos:

djciec Eljasz! ojciec Eljasz! rozległ się wszędzie,

a pospólstwo coraz się z większym zapałem zbie-

gało, kędy nowo przybyła zatrzymała się rzeszn.

Król, ciek&wy poznać człowieka, który tak głoś-

nom potrafił uczynić swe imię, obrócił z panamt

Ku niemu. Był to zakonnik barczysty, zakaptu-

rzony, którego mniszą niedbałość ożywiała jak od

niechcenia rześwa śmiałego człowieka postawa.

Twarzjego opalona od słońca błyszczała ogni-

stym wzrokiem, którym niekiedy z pod brwi za-

puszczonych przenikał tłumy. Mało on wiedział,

gdzie się znajduje, a mniej jeszcze, że między

słuchaczańi jest król z duchowieństwem 1 dwo-

zem. Jak tylko upatrzył dogodne dla siebie miej-

sce, wstąpił na pień, zwiesił kaptur z głowy i za-

czął rzecz swoją do ludu, powstając na świata

zepsucie i dowodząc, że zakonne życie na pusz-

czy jest najgódniejszem człowieka. Mowa jego

była dobitng; ognistą 1 przenikającą. Milczenie

" naokoło głębokiepobożnem tylko niekiedy prze-

wane było westchnieniem. Im bardziej się w

rzecz swoją zapuszczał, tem, potężniej na świat i

jego dziwactwa powstawał, tem żywiej malował

kórzyści zakonnego życia. *

- Mój ojcze! - rzekia nlespokojna Helena

~ przypatrz się tylko dobrze, jak ten zakonnik

do Dowojny podobny!
- Dajłe pokój! ty w każdym człowieku wi-

dzisz Dowojnę. Tojest jakiś uczony kaznodzieja;

 sskoda, że dla ciżby nie można się lepiej do niego

przybliżyć.,
- Prawdziwie, 'to jest Dowojna - mówiła

wzruszona Helena -- przecież znam dobrze głos

v ;» Tymczasem zakonnik wciąż na świat ploru-

nował. Gdy już zamknął mowę 1 zeszedł z drze-

wa, a lud zaczął się poruszać, przystąpili do nie-

go niektórzy ze słuchaczów hold mu uwielbienia

składając. Helena najwyższą niespokojnością

przejęta, coraz się bardziej preekonywijg0, "20

zakonnik jest jej narzeczonym, upatrywała tylko

chwili, żeby się mogła do niego zbliżyć. a

- Dowojna! - rzekła z wymuszonym spo-

kojem mewdzlvńe przewyższyłeś nasze nadzie-
Je: niebo, jak widzę, poblogostawiło twej pracy;
ale chciójże wstąpić do namiotu naszego i wy-

 

płaci twoją miłość bliźniego; jam mało dziś jesz-

czę na wypoczynek zasłużył - i chciał się odda-
li, unikając dalszej rozmowy.

- Ale poczekajże cokolwiek - mówiła dzie-
wica przytrzymując za habit - przecież mamy

z sobą co do pomówienia. A naprzód powiedz mi,
co ten habit znaczy? Takaż to szata rycerzowi
przystoi? w niejże to masz stanąć ze mną przed
ołtarzem? Niewdzięczny! oczy odwracasz! Po-
wiedz mi, gdzie jest ta twoja miłość dla mnie
nieograniczona, te przysięgi, zapewnienia, ofla-
ry, któreś mi czynił!

- Bezbożna niewlasto! co cl się dzieje -
mówił zakonnik zgorszony - czego chcesz ode
mnie? ciebie szatan opętał, Odstąp, bo napisano:
nie będziesz kusił sprawiedliwego.
- O ja nieszczęśliwa! cóż się to z nim stało

- powtarzała pełna żalu Helena.

- Rycerzu Dowojna! - odezwał się Hab-
dank - napróżno chcesz się ukrywać. Mówmy
tylko bez hałasu, bo ta okoliczność pewnie ani
tobie, ani mej córce sławy nie czyni. Cóżkolwiek
bądź, nie możesz zaprzeczyć, żeś mnie o jej rękę
prosil, żem ci ją przyrzekt, i żeśmy tylko czekal!
powrotu twojego, aby odprawić wesele, Tymcza-
sem przybywasz obleczony w habit zakonny.
jakby na urąganie nasze. Pomlarkuj, co czynisz.
Bo wreszcie jest król i prawo, co nas rozsądzają.

- Widzę - odpowiedział kaznodzieja -
żeście na złej drodze oboje. Ale bezbożni! jak ja
was nie znam, tak pragnę, ażebyście nie znali
zaślepienia waszego.

- Co widzę? - odezwał się przechodzący
rotmistrz Stogniew. - Wszak to ten sam Litwin,
któremu przed dwoma laty, w Sandomierskiem
zda ml się, czy w Lubelskiem, oręż wytrąciłem
z ręki.

- Klamiesz - rzekł oburzony zakonnik -
nikt mi jeszcze z ręki nie wytrącił oręża. Jeślim
wtenczas nie chciał się bić z tobą, to dlatego, żem
służąc światu, posłuszny być musiał rozkazom je-
dnej niewiasty. Ale teraz, gdy chcesz, spróbuj się
zemną, a poznasz, czyj będzie oręż na ziemi?

- Daj spokój, Stogniewie - mówił Hatdank
śmierząc uniesienie rotmistrza. - Widzisz tedy,
Dowojna, żeś się sam wydał Dlaczegoż więc
chcesz dom mój zniesławić? "
- Niewdzięczny - zawołała Helena- jam

dla ciebie opuściła ojczyznę, odrzuciła swadźby
najlepsze, a ty mnie się wyrzekasz! i możesz spo-
kojnem sumieniemten stan obierać, póki ja żyję?
Możeż być twoja ofiara przyjęta, kiedy ja, twoja
narzeczona, opuszczoną zcrsłmlę'7 Okrutny! po-
myśl tylko, jaki mnie los czeka?

- Idź do klasztoru i żałuj twych grzechów
- odpowiedział nieporuszony zakonnik.

- Ale pobożny człowieku - rzekł król zbli-
żywszy się - powiedz mi, co cię znowu do tego
stanu przywiodło?

- Nieznane są ludziom, miłościwy panie,
drogi ich przeznaczenia - odpowiedział Dowoj-
na. - Tyś nie wiedział, że cl się dostanie koro-
na, jam ani pomyślał, że mnie kaptur przypadnie.
Owo zgoła, wszyscy niedawno byliśmy na drodze
zguby, dziękujmy Bogu, żeśmy z niej zeszli.

- Nic pewniejszego - odpowiedział uśmie-
chając się Jagiello - ale radbym więdział, jakim
sposobem tak nagle z rycerza zakonnikiem się
stałeś?

- Kiedym wysłany został za nawracaniem
pogan, dzięki tej pobożnej wtenczas dziewicy,
wielem znieść pracy, wielem trudu i napaści wy-
trzymać musiał, nim zostałem słuchany. Stawiał
ml szatan wszędzie zasadzki, jam go wytrwalo-
ścią usiłował pokonać. Na granicach Litwy, przy»
Jegłych chrześcijańskim krajom, spotkawszy ucle
kającego przed Świętosławem zakonnika, zamie-

niłem z nim odzienie nahabit i wzigłem imię

Eljasza. Odtąd coraz więcej miałem słuchacza 1

pochwalić się mogę, gdzlem się tylko zjawi,

wszędzie mię pobożne otaczały tłumy; a chociaż

już dosyć nawróciłem pogan, czuję, jak mało jesz

cze zrobiłem.

- Jakiż twój dalszy jest zamiar? - zapy-

tal król.

- Prowadzę z sobą tę rzeszę do włości mo-

ich nad Niemen! mam zamiar klasztor tam wy-

budować i resztę życia z towarzyszami zakonnej

clszy poświęcić; proszę cię zatem, miłościwy pa-

nie! racz ten mój zamysł łaską swoją potwier-

dzić.

- Bardzo dobrze, mój miły - odpowiedział

król - ale powiedz ml, cóż zrobimy z Heleną?

- Ja o niej wiedzieć już nie chcę.

-To być nie może - odezwał się Habdank

- ja nie dam ubliżenia czynić mej córce. Nim ry-

cerz Dowojna zamknie się w swoich murach kla-

sztornych, zechce dać sprawę orężem z zawie-

dzionych naszych nadziel; a jeśli wiek mój nie

podoła jego dzielności, mam licznych przyjaciół

i krewnych, którzy 15mm wyręczą we wzięciuna
nim zemsty.

- Ja waszmości usługi moje poświęcam -
odezwał się Stogniew.

, -- My na to nigdy nie pozwollnł— rzekł je-

den ze stronników Dowojny -- żeby osoba ojca

Eljasza na szwank wystawiona była

+- Ojelec Fljasz - "rzek
 

     
  

  

   

  

 

ZAWIADOMIENIA

  

NEW YORK
p

Rada Polskich KluŁŚv
Demokratycznych

 

Rada Polskich Klubów
cznych urządza pierwszy roczny bal,
w sobotę, dnia 2780 grudnia b. r., w
sail Domu Narodowego, pn. 1923 St.
Mark's Place. Różne niespodzia

Komitet" zapownia, 12 zobrami ul
wią się znakomicie przy dźwiękach
doskonałej orkiestry. Początek o go
dzinie $) wieczorem.

DZISIAJ!

Zamówcie Szopkę Krakowską

 

 

 
Sztuka, która przypomina nam sta

ro czasy podczas świąt Bożego Naro-
dzenia.
Sklada elę £ 17 osób wyćwiczonych

tak, de będzie to niespodzianka dla
Polonii na East Slde.

Jeśliby jeszcze kto życzył sobie
mieć przedstawiente w domu lub na
balach, które się w tych czasach w
rzadzajy, to prosimy, przysłać nam
zamówiente na adros:

Szopka Krakowska
509 E. 5 St., Polish Dem. Club,

New York City.
Cały dochód przeznaczony na 0-

chronki Józefa Pilsudskiego w Wil
nie i we Lwowie.
Prosimy o poparele.

Uczestnicy Szopki Krakowskiej.

ZAWIADOMIENIE

Do Szanownej Polonii w New Yorku.,

Zawiadamiamy, że jak rok rocznie,
tak i tego roku Towarzystwo Bratniej
Pomocy Złączonych Polaków w N.Y.
urządza swój doroczny wielki BAL
w wieczór Sylwestrowy to jest we
środę, dnia 31 grudnia na górnej salt
Domu Narodowego.
Rok rocznie Polonia nowojorska

bierze Iczny udział w tej wielkiej
zabawie, wiedząc, te nigdzie tak do-
brze się nie zabawi, jak między swo-
Im.. To tek każdy się zbiera na bal
Sylwestrowy Tow. Złączonych Pola:
ków. Za dobrą muzykę ręczy

Komitet
 

ZAWIADOMIENIE

Zawladamiam swą klijentelę, jak
również całą Polonię, te począwszy
z dniem dzisiejszem p. Edward K-
spełowicz reprezeniować, będzie dru-
karmię polską pod nazwą The ECHO
PRESS. Jest on upoważniony do za-
łatwiania wszelkich spraw tyczących
firmy The Echo Press.

Proszę o poparcie zarazem dzięku
Je za poparcio, dotychczasowe,

THE BCHO PRESS

 

WEZWANIE

Do członków Związku Socjali-
stów Polskich Okręgu New York,
New Jersey.
Nadzwyczaj ważne migdzyod-

działowe zebranie wszystkich
członków okręgu, odbędzie się w
niedzielę, dnia 28go grudnia, o
godz. 10ej rano w Domu Narodo-
wym, 19 St. Marks Place, Now
York.
Na zebraniu tem nie powinno,

braknąć ani jednego socjalisty,
należącego do naszej organizacji,
albowiem nader ważne sprawy
mamy. na porządku dziennym.

Sekretarz.
 

Towarzystwa Złącz, Polaków
w New Yorku.

Niniejszem mam zaszczyt rawie
Szan. Polonię o tem, iż wyżej

wymienione towarzystwo urządza tra
dycyjny Bal Sylwestrowy, dnia 31go
grudnia r.b, w Polskim Domu Naro
dowym pod nr. 1923 St, Marks Pl.
Komitet przygotowuje wiele
nych niespodzianok, ażeby w pięknie
udekorowanej sali, goście mile 1 we-
solo zakończyli stary rok a z wielką
radością 1 śmiechem rozpoczęli Rok
Nowy. ,

Polonfa tutejsza rok rocznie po-
pierała bale Sylwostrowe _dawniej.
szych polskich Towarzystw wojsko-
wych, a obecnie Tow. Zlgczonych Po

tów.E

Komitet nie trael nadziel, lect fest
pewnym, to na Balu Sylwostrowym
Tow. Zł, Polaków górna sala będzie,
wypełniońs po brzeg! gośćmi.

Z szacunkiem
a Komitet.
 

Tow. „Web-n Polska"

Mamy |szńczyt "omamić .poloni!
nowojorskiej, to zaprezentujemy no-
wy sztandar polski w kolorach naro-
dowych na uroczystości dnia 10.50
stycznia (t. J. w niedzielę), 1925 ro-
ku, w Domu Narodowym, przy Sth
Street. Początok o godzinie Tej wie
crore

Poświęcenie odbędzie się w kościo-
le przy 7th Stroet, o godzinie 1 30

Satandary polski 1 amorykański bo:
dą wiesione na dwtch osobnych auto
móbilech: na pierwszym cztery pa
nienki w krakowskich strojach będą
trrmaty polski sztandar, na drogim
aur: panienki. w  «morykańskich

ith - Ameryk-am 'standar.
> golósję półoś

 

 

BRIGDEPORT, CONN.

Zawiadomienie

- Staszek, gdzie będziesz na Syl
westra?
- Pewnie, te w domu - odpo-

wiada Staszek
- Piecuchu, grzybie! Czy

wstyd* - krzyknął plerwszy,
- A gdzie mam 186, upić się może?
- Co to, to nie; ale zabawić się

po polsku, potańczyć 1 Nowemu Ro-
kowi wesoło zakolendować, jak na po
rządnego człowieka przystoi.
- Xgdzie?
- Jeszcze się pytasz? - Czy nie

wiesz, gdzie ludzie najlepiej się be:
wig? A u polskich. socjalistów!
- Nigdy tam nie bylem.
- O ty reakcjonisto! Wszak każe

dy postępowy człowiek tam będzie,
bo to u swoich.
Podał mu karteczkę,
Staszek czytał, że o godzinie Tmej

wieczorem ostatniego grudnia, będzie
Wieczorek Sylwestrowy „Wolnego
Ducha" w Domu Ludowym przy 291
Brunnell ulicy z wszelkiem! urozma-
iceniamt, potem poktwał głową 1 za:

f

ct nie

z

- A czy ct socjaliści mię nie zje
dzą?
- Ugoszczą cię grzecznie 1 zado

wolnię
Staszek pomyślał coś i rzekt na

-- Daj ml biletów. .. żona 1 ja -
to dwa, wezmę szwagra..  Doj ml›
sześć, Trzeba ich poprzeć, bo dużo o
nich słyszałem, żo to dobto chłopy.

Zawiadomienie

Wkościele polsko-narodowym,
z dnia 24-g0 grudnia na 25-g0
grudnia, o godzinne 12-0) w no-
cy, odbcdzle sig

zwyczajem nabożeństwo tak zwa-

ne "Pasterka", podczas której

miejscowy chśr przy pomgey or-

kiestry p. Osika, od§piewa. pol

skie kolędy. Po mszy św. nauka.

Suma o godzinie 11-ej przed

południem.

Wszystkim

Świąt,
Ks. F. MIKŁASZEWSKI

THOMPSONYILLE, CONN.

tar

życzy Wesołych

 

Zawiadomienie

Niniejszem podaje się do wiado-
mości, całej Polonii w Thompsonville
i okolicy, iż Komitet Szkolny w
Thompsonville urządza „Choinkę", na
uh Domu Narodowego dla wszystkich
dzieci szkolnych, dnia 24-go grudnia
o godzinie Gej wieczorem. Spodzie»
wamy się, że tak Rodzice dzieci szko-
nych, jak też i cała Polonia, przyjdą
uczcić tradycyjną pamiątkę.

Równocześnie Komitet Szkolny po-
dajedo wiadomości, iż dnia 28 gru-
dnia będzie odegrana Jasełka przez
dzieci szkolne pod kierownictwemko-
mitetowych 'A. Barusa i J.
ka, więc Komitet Szkolny uprasza o
Herme przybycie całej Polonii z
Thompsonville i okolicy, ateby poprzeć
cel tak wzniosły, jakim "jest Szkoła
a m obczyźnie i ustysze6 piękne
śpiewy i przemówienia, ażeby zota-
czyć ten zapał w sercach młodocin-
nych dla mowy ojczystej. Komitet,

  

 

„DEEP RIVER, CONN.

Znów bal urządza T-wo Jana

Sobieskiego w Deep River, w so-
botę, dnia 27-go grudnia.

tek o godzinie 7-ej wieczorem.

›Bal urządzony na cel dokoń-

czenia budowy Domu Narodowe

go Polskiego, zapowiada się do-

tycliczas wyśmienicie. Zaanga-

żowano pierwszorzędną muzykę

jaka nie bywała w naszej dziel

nicy dotychczas. Komitet dokła-

da wszelkich starań, aby bal od-

powiednio urządzić.
Spodziewać się należy, że polo-

nja nasza chętna dla każdej do-

brej sprawy poprze akclę Towa-
rzystwa przez
udział w wspomnianej zabawie.
 

JEWETT CITY, CONN.

Komitet Polskiej Szkoły wieczor
nej urządza dta 27 grudnia b.r(, o
godzinie T-mej wieczór, wspaniały
zabawę taneczną, podczas której cało
dziesiątki osób wystąpią w przepię›
knych kostjumach w konkursie o na
grodę. |

Dal ten cieszy się popularnością.
Wśród szanownej publiczności pow.
stał wielki entuzjazm, więc dla ucze
stników balu, dzień ten jest dniem
wielkiego oczekiwania.
„W grudntowy wieczór w dzień św.

Jana", na salę Am. Pol. Corp., zapro
sza szanowną polonję miejscową i są
siedską,

Komitet. balu.

SYLWESTROWĄ ZABAWĘ

Sylwestrową zabawę urządza 06-
dział „Pod Jeden Sztandar" No. 32
Z.S.P w środę dnia 31 grudnia b.r.
w sol! Yorkville Forum 227 East 84
ullen w New Yorku

o godzinie 7:30 wieczór,
Wstęp 60 centów z gatdorobę.

8. Kowalczyk.

 

   

Począ-

 

  

Brooklyn

Wieczorek Rozmaitości

w Greenpoint

Kolko Teatraine Wolność w Green
polnt' postanowiło urządzić Wieczo-
rok Rozmaitości w salach No. 9 1 10,
w Domu Narodowym przy Driggs
Ave. Brooklyn, w sobotę dnia 24 sty
cznis, 1925, o godzinie 7 wieczorem.

Koleżanki, którym polecono tę za:
bawę urządzić, przygotowały odpowie
dni program, który jak twierdzą naj
wybredniejszemu będzie się podobać.
Koledzy też dodają pracow.

niezkom 1 przygotowują najrozmatt
sto nlespodtiankl, by mld czom na
zabawie ducha pocieszyć, a conajgłó
wniejsze, zaangażowano plerwszorzę-
dną muzykę, która ma grać do mna
Więc spodziewać się należy, to sale
okażą się za małe, by pomieścić go-
ct, ponieważ wstęp kosztuje tylko
60centów; w więc zejdźmy się wszy.
scy 24 stycznia w Domu Narodowym.

Bi u.

BAL SOKOŁÓW 1 SOKOLIC
 

Młodzież sokoła Gm. 618 przy-
gotowuje się szczerze do zapew-
nienia sukcesu balowi, który u-
rządza w sali Domu Narodowego
por. 261 Driggs Ave., Greenpolnt,
w sobotę, dnia 3-go-stycznia, 1925
roku. Doborowa muzyka przygry-
wać będzie polskie i angielskie
tańce do Białego rana.

CHOINKA, * -

Szkoła Marji Konopnickiej
wspólnie z Gn. No, 618 Sokołów
Polskich, urządza choinkę dia
dzieci polskich w Greenpoint, w
Domu Narodowym, dnia 28 gru-
dnia. Będą odegrane dwie sztuki:
1) Noc wigilijna i 2) Choinka,
Dla starszych wflcp 35 centów.

Dzieci
są podarki dla mch

Początek o godzinie Sej pop.

Serdecznie zaprasza
Szkoła M. Konopnickiej i Gn. 618

Sokołów Polskich.

PASTERKA

Dzisiaj! Dzisiaj!

W kościeleNarodovam,
680 Leonard ulica. ,

O godzinie 12 w nocy ze śro-
dy na czwartek odprawię mszę
św. pasterską, podczas której

będzie orkiestra

Szereg męknych kolęd na 4
głosy odśpiewa chór „Lutnia".
Po mszy św. wygłoszę naukę

na temat:
"Chrystus początkiem wolności

Ludów",
kk +

Sumę odprawię o godzinie 11
przed południem, Po sumie wy»
głoszę naukę na temat:
„Chrystus przynosi pokój lu-

_ dziom dobrej woli".
Spiewy i orkiestra te same co

na Pasterce.
, Ks. Jan Tomaszkiewicz.

PASTERKA „w kościele $w.
Krzyża, 161-15ta ul., w South
Brooklynie, odbędzie się o dwu-
nastej godzinie w nocy zć środy
na czwartek, dmu 24go gradnia,

11924 r.
Suma w Boze Varodzeme o go-

Azinie 11ej. przed »

STRONIGĄ 15

i okolica
wŚMIERTELNEJ WALCE *

Z BOLSZEWIKAM! a

 

Brooklyńczycy świadkami ptja#*
nej uczty. rozbestwionych < :

Bolszewików!

PRAWDZIWA SENSACJA! :-

Dom Narodowy w Greenpoint |be-
dzie sceną struszliwej bitki 2 Bolsze:
wikami!!! Ale nie spiesz się z kom
kuję, -kochany Czytelniku, 1 mię
sądź, by gospodarz Domu Narodowe:
go, p. Naguszewski, pozwolił na coś,>
podobnego, gdyby nie miał zapewnie ź
nia, że bitka-ta okropna odbędzie al -
tylko.... na. ekranie!
Alo zato też,. patrząc -na októbo

każdy sobie inoże użyć dowoW 5 pać
patrzeć się takiego trzepbia!zale-
nawidzonych, kozuntów bolszewi
kich przerdzielnych ułanówpolskich
że mimowoli niejeden westenie 1.
przypomni. sobie dobre stare czasy w
ktedy w1920 roku sam teh po greb1@\
tach. młócik
Niejednego też i ręce będą swę-

dzić, by i dziś golie na taką bitką
pozwolić, niestety, zadowolnić się
musi naruste ruchomymi, obrazem --
„W Śmiertolnej Walce z Bolezowi.
kami", który wyświetlany będzie w
sobotę: na sali Domu Narodowego,
po południu 1 wieczorem, przez zna»
ny już dziś dobrze w New Yorku, a
szczególnie w okolicach palm Kino-
Teatr POLĄRT,
Zarząd Teatrd 'POLART tum

szy, że właściwie dogodzi przeważnie
mężczyznom, gdy pokaże, jak to się '
prało Bolszewików w Polsce, posta»
nowit nie pozwolić, by i kobietom
westchnień nie zabrakło 1 postarał
się, że zamiast jednego obrazu duże:/'
wo. dwa były pokazane przy wyborze
drugiego obrazu specjalnie miał na .
względzie gust kobiet, dając obrax |
„Miłość Tajemniczej Tanceńd" x
Polą Negri, w roli tytułowej.
O tem, że przepyszna POLA NB

GRI, która cały świat sobie dziś swę
gro zawojowała, może również ba-
dzo w oko wpuść mężczyznom o wo-
Jowniczem usposoblontu, którzy przyj
dą oglądać bitkę z Bolszewikami, ze
względu na naszą skromność wspomt
nać nie będziemy.

Zarząd" Teatru POLART .kderujge
sip wypróbowaną zasadę, -o popu
larne ceny 1 doskonaly program zy.
skują tysiące przyjaciół, naznaczył,
pomimo podwójnego programu po-
pularne ceny, mianowicie 35 centów
dla dorosłych i 10 centów dla dziec!

zatem wszyscy do Domu Na-
rodowego w Greenpolnt, w sobotę
dnia 27 Grudnia!

  
»

Poszukiwanie
 

Poszukuję -Stanisława -Gorzejew.
skiego i jego szwagra Jurkiewicza,
zamieszkałego w New Yorku, w imie.
niu rodziny, która się do mnie zwró-
cilg. Adresować do P. Majewskiej,
270-14 Ave., Newark, N. .

Ostroznie z kobieikami

Mężowie, których żony będą się mas"
skować na maskuradzie Chóra Polo-
nia, w sobotę dnia 3-go stycznia 1928,
w Domu Narodowym w New Yorka,
powinni być ostrośni w wyborze nia:

.i nie zwierzać się z sekretów
przed żadną, chodby najpowabpiejszą
miseczką, bo czasem mogą trafić na
swą połowicę no i awantura gotowa.
Dwie muzyki polska { .jazz", nie pm
zwolą gościom się nudzić.

peiar snaania
POLSCY LEKARZE» >i

 

 
Szczęśliwych Świąt śle

Ks. Wł, Trzepierczyński.
161-15taul.

 

PODWÓJNY śWiĄTECZNY
+ PROGRAM

Polski King- Teatr ,POLART"
wyświetli po rez pierwszy

w Brooklynie ,
Najnowsze ›Filmy z Polski

2 SBNSACYJNE OBRA

MIEOSC TAJEMNI-

CZEJ TANCERKI |
z POLĄ NEGRI

Tyleton, Greenpolnt 5115

Dr. LOUIS 8. GRY
102" Kent Ave., snowy-Pr? ¥"
gamManhattaa Ave, 1. gt]

a mall
w nlodxkanopflfilll do“ lid—opla

Dr. 6

PRR7zday

 

 

 

Telefon, Hugenot 0095

S. M. Lewandowski, M D.
copay urzenows:

Whimlurmlqhmfldgm "

Tor Fourth Avenue, Brooklyn, N, V

 a w
mowa w roll tytułowej. -
Obras tw 5-01 c

ŚMIERTELNEJ WALCE

Z BOLSZEWIKAMI

Dramat na tie knvanych walk
polskich z azmię sowiecka.

Akturine zdjęcie z pól Miry:
wz w i-ciu. częściach,

w powy

261

Greenpalnz Brooklyn, N.
Wstęp: - Dla doreulych 366.

dla dzieci 10 centów
- Przedstawienie bez przerwy, -
Od 2 popolud. Do 11 wieczór.
Piwntno. wkrypce 1 czello -

orkiestra do: programu,
 

 
Dr. Franciszek W. Wiński
Dwa Biura w Brooklynie * ©

563 Leonard St. 116 North 9th8%
jaNyana. orz2.
oacdoswxęunr Iouaosum

Telephone, Greenpoint 2103, 3196
 

 

 

Telston, Stage 7332 XS

HENRYK SOKAL, M. p.

383 South Third Street
sik Mole Aten
BROOKLYN, N. v.

cobzmy URZĘDOWE
od 1 as I vo polcerved 6 do wien.
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NOWY ŚWIAT ŚRODA, 24 GRUDNJA (WEDNESDAY, DECEMBER 24), 1924.

  

 

 

popieranie

 

„Niechaj naszem mocnem, nowbrocznem

postanowxemem będzie szczere, chętne

 

  

  

  

POLSKICH INTERESÓW"

SERDECZNE ŻYCZENIA

|

ŚWIĄTECZNE ..

Ślą odbiorcom swoim i przyjaciołom kupcy i przemysłowcy Polscy

   

WESOŁYCH ŚWIĄT
Życzy: Polonii

FAMOUS EMPEE HIGH GLUTEN FLOUR

M. PIETROLEWICZ
Właściciel

HURTOWNA SPRZEDAŻ MAKI
SKŁAD:

~

BADANIEHIPOTECZNE z f I GWARANTOWANIENIR KE. KRYGIER ass

KOLEKTOWANIE BIURO REALNOŚCIOWE WŁASNOŚCI,
ASEKURACJA Pt"

SPRZEDAOPO, WSZELKIEGO RODZAJU KoXtBARTGW
WYMIANA 590 Manhattan Avenue | I WSZELKICH
WSZELKICH LEGALNYCHWŁASNOŚCI Telefon: Greenpolnt 8161, SPRAW.
  33 Washington Ave, Wallabout Market, , N. Y. Telefon, Williamsburg 1339

BIURO:
Long Island City.306 Jackson Ave.,

Telefon Stillwell 6355.
  

WESOŁYCH ŚWIĄT
- byory -

DR. Wm. BOBAK

POLONJL BROOKLY®SKIEJ 1 NOWOJORSKTEJ

628 Humboldt Street, Brooklyn, N. Y.

#

  

WESOŁYCH ŚWIĄT
BOŻEGO NARODZENIA I SZCZĘŚLIWEGO NOWEGO ROKU -

ŻYCZY POLONII NOWOJORSKIEJ 1 BROOKLYKSKIEJ ZNANA FIRMA REALNOŚCIOWA

PROSPECT REAL ESTATE AND BUSINESS EXCHANGE

TRZY BIURA:
111-115 B. 7th St., N. Y. City 507-A—Ath Ave., So. Biklyn 170-A N. SthSt. Williamsburg

Telefory Orchard 6490- Teloton, Huguenot 0697

W. ROGERS, -
J. DOUGLAS,

S. DOBROWOLSKI, F. GAWLIRSKI
J. DĄBOWSKI, J. BIEL

Każdy, kto ma życzenie, dostanie bardzo pffimy kalendarz na rok 1925 DARMO!
\
 

POLSKIE BIURO REALNOŚCIOWE, 
, ASEKURACYJNE 1 INFORMACYJNE

- pod firmą -

BROOKLYN REALTY C0. |

598 Manhattan Ave. Brooklyn, N. Y.
| Przypomina się łaskawej pamięci i życzy

WESOŁYCH SWIĄT

JAN SCHEFCIK

WESOŁYCH ŚWIĄT BOŻEGO NARODZENIA, ORAZ POWODZENIA W NOWYM ROKU,
YCZĄ SWYM KLIENTOM I CAŁEJ POLONII

"¢LINKE 1 BRACHOCKI

Brooklyn, N. Y.

BIURO REALNOSCIOWE I SZYFKAEI‘OWE
1070 Manhattan Ave.

Telefon Greenpoint 8068.

 W Właściciel
 
 

WESOŁYCH ŚWIĄT w

BĄDŻCIE CZŁONKIEM GWIAZDKOWEGO KLUBU

Pomyślności w Nowym Roku i Wesołych Świąt życzy Rodaczkom i Rodakom

.POLOĘJA", ZAKŁ AD FRYZJERSKI

Kk. BOGD ANOWICZ-
"Wins ciclel225 Driggs Avenue " Brooklyn, N. Y.
 
  ‘Osmgdzqde kiedy WunJ Ijcie pieniądze - kiedy

to najłatwiej przychodzi “um najbardzie) potrzeba

ZAPISZCIE SIĘ NA CZŁONKA TERAZ!

 
Pomyślności wszelkiej w Nowym Roku oraz Wesołych Świąt, życzy Bodlknm

 

HOME SAVINGS BANK
 

Manhattan i Norman Avenues Brooklyn, N. Y.
 
 

WESOŁYCH ŚWIĄT eg

* TADEUSZ GEMBAROWICZ ,
KRAWIEC MESKI

156 Eagle Street, * ~ ' Brooklyn, N. Y.

Przyjaciółom i znajomym swym, lukole! całej Brooklyńskiej Polan]! życzenia

WESOŁYCH ŚWIĄT , *

dle z 6

' STANISŁAWA KWARCJANSKA
ZAKŁAD POGRZEBOWY

 
 

 
 

 

i wszelkiej ”“YEK‘ZH 313333135)? ees 1 TA firm Telefon, Greenpolrjt 0517 m NY.

WMŁVĘĘĘŻŚZSKI _ WESOŁYCH ŚWIĄT 1 POMYSLNOŚCI

DWIE PIERWSZORZĘDNE KWIACIARNIE rmWire J wyk

986 Manhattan Avenue - 155 Metropolitan Avenue NORTH SIDE WET WASH LAUNDRY
BROOKLYN, N. Y. , POLSKA PRALNIA

+ Telefon Greenpoint 4797. \ 115 North 5th Street
Brooklyn, N. Y.

Telefon Greenpoint 8297. -

- Gawliński& Co.aWiINSKI & UO.

NAJWIĘKSZA W GREENPOINT AGENCJA

REALNOŚCIOWA i ASEKURACYJNA
/

MSSZYFKARTY NA WSZYSTKIE LINIE

WYSYŁKA PIENIĘŻNA DO POLSKI -
w kd

231 DRIGGS AVENUE

tuż prl-lny Graham Avenue.

BROOKLYN, N. Y.

nae ca -Part

 
 

WESOŁYCH ŚWIĄT

Bożego Narodzenia oraz powodzenia w Nowym
życzy swym przyjaciołom 1 odbiorcom

ANTONI DRYJA

BIURO REALNOŚCIOWE I SZYFKARTOWE

Przyjdźcie do mnie, jeżeli chcecie dom swój szybko spx-Latini
Załatwie sprawy starokrajowe, oraz wyrabia

dokumenty, hipoteki, i t. d.

SKŁAD MASZYN DO SZYCIA SINGERA.

119 Grand Street Brooklyn, N. Y.

Roku

~

 
 

JEDYNY POLSKI

Zakład, Pogrzebowy w_Jamaica i Okolicy

£ L. $. DESI

- życzy - w

POLONII MIEJSCOWET -_ ;*

Wesołych Świąt i Szczęśliwego Nowego Roka -

293 Sutphin Road, '

Telefon: Jamaica 4787.

Jamaica, L. L

 
 

WESOŁYCH ŚWIĄT

! oraz powodzenia w Nowym Roku życzy Poloni»

L. HORNOÓWSKI - *

WŁAŚCICIEL WYTWÓRNI WĘDLIN

Codziennie świeże kiełbasy i wieprzowina Jersey

340 Grand Street WA Brooklyn, N. Y.

Telefon: Stagg 3086. _m

 
  

 

WESOŁYCH ŚWIĄT

życzy całej Poloni

BOLESŁAW JASTRZĘBSKI

PIECZYWO PIERWSZEJ JAKOŚCI

Przyjmuje zamówienia weselne, piknikowe, na zabawy 4
wszelkie towarzyskie okazje.

83 North 6th Street Brooklyn, N. Y.

Maryański & Jaszczerski -

KANCELARJA NOTARIALNA

BIURO REALNOŚCI - PRZESYŁKA PIENIĘDZY

AGENCJA SZYFKART I POŻYCZKI NA HIPOTEKI

"ans
®726 - 4th Avenue, *

' Telefon' Huguenot 4188.

Brooklyn, N. Y.

  

JOHN A. HILLA

BIURO REALNOŚCIOWE

KUPNO 1 SPRZEDAŻ INTERESÓW

Dobre Joty na budowę w Long Island, sprzedaje tanio
jeżeli nabyte teraz

Pieniądze na hipoteki.
z COMMISSIONER OF DEEDS

76 North 6th Street Brooklyn, N. Y.
Telefon Greenpoint 1840,

    

I KLIENTOM, ORAZ CAŁEJ POLONII
W BROOKLYNIE

NAJSERDECZNIEJSZE ŻYCZENIA-
WESOŁYCH ŚWIĄTBOŻEGO NARODZENIA

 
1 DOSIEGO 116511 - ZASYŁAJĄ

WSZYSTKIM NASZYM PRZYJĄCIOŁOM, ZNAJOMYM
 

g I. Budzejkoi K. Sajer w _181 FREEMAN STREET
DWA SKŁADY: ««»

1005 MANHATTAN AVE.
WĘDLINY WSZELKIEGO RODZAJ” a Telefon Greenpoint 4065.

-

Telefon Greenpoint 644.

BROOKLYNN. Y.
 SKŁAD ŚWIEŻEGO MIESA
 

   

 



NOWY SWIATŚRODA, 94 GflUbNIA (WEDNESDAY, DECEMBER 24), 1924.
 

NAJSTARSZA POLSKA FIRMA SZYFKARTOWA

Central Steamship & Exchange Agency

J11-115 EAST 7th STREET
(obok polskiego kościoła)

NEW YORK CITY

-tyczy - *

POLONII AMERYKANSKIEJ

Wesołych Świąt i Szczęśliwego Nowego Roku

  

   

  

  

   

   

 

118 First Avenue

Serdeczne Byczenia Werotychi Swiąt 4 Pomylinago
Nowego Roku sosyła swym odbiorcom i cołej Polonii

P. S T A SIUK

Sklep Rzeźniczy i Skład Wędlin

New York City

 

Z POLSKI
LIKWIDACJA GOSPODARKIGENERALA  LATINIKAWo PRZEMYSLU

 
rał gen. Latinik. W korpusie o-ficerskim Przemyśla żywe oburzenie wywołała sprawa remon-tu i urządzenia 7 pokojowego mieszkania dla pułk, Huczyńskiego,kosztem skarby Państwa, a za za-zwoleniem gen. Latintka. Przy tej

SCI

$ |KRAINA ZATOPIONA

PRZED 13,000 LAT

Nowa, sensacyjna wiadomość
napełniła zaciszne gabinety ba-
daczów prehistorycznych. A jest
przeszło dwa razy starsza od moj-
żeszowej Diblji 1 nieporównanie
mądrzejsza kulturalnie, oraz tech
nicznie od nas samych XX-wie-
kowców.

Sensacja tak się urodziła. Ofi-
cer armji angielskiej, podpulkow
nik James Churchwald znalazł w
Indjach aż 125 tablic, pokrytych
bardzo tajemniczymi znakami.-
Przy pomocy tamtejszych „ma-
gów", tablce zostały odczytane.
Ku arcymądrości ogólno-ludzkiej
wielkiemu zdumioniu odkrywcy,
ie wyłączając i magów, obwie.

ściły tablce, że przed 13,000 lat
istniał wielki kraj, osbona
część ziemi, większa od dzisiej
szej Ameryki pln. Ocean Spokoj»
ny rozbijał swe fale naokoło jej
krawędzi. Aż przyszła raz strasz-
na katastrofa wulkaniczna - a
stać się to miało właśnie przed
owymi 13 tysiącami lat. Ziemia
się rozpadła, a masa tego kraju
osunęła się ku morzu. Fale za-
kryty w tko. Miała to być
kraina, wierząca w słońce, jako
najwyższe bóstwo.

 

    

 

 

Wesołych Swiąti Szczęśliwego Nowego Roku

ŚL Ą

Odbtorcom swoim i przyjaciołom, kupcy i

przemysłowcy polscy w New Jersey
   

w. G i Szanownym Oprzyjaciołom, znajomym i
Polonji z Bayonne i okolicy

naszym odbiorcom, przyja-
ciołom, znajomym 1 Polonii

SERDECZNE ŻYCZENIA ||. WWW;”?
we ch Świąt Bożego „SERDECZNE ŻYCZENIA.
#M Wesołych Świąt 1arodzenia 1

Dosiego Roku Pomyślnego Nowego Roku
zasyła zasyłają -

Polski Sind Gramofonów SKLEP RZEŻNICKI

1 Rozmaitości i Wyrobów Masarskich.
16 East 22 ulica, 24 Belmont Avenue

Wszystkim: Od i

Szanownej Polonii, znajomym
i sympatykom w Newarku i

Wszystkim Towarzystwom

okolicy i okolicy,

Najserdeczniejsze Staropolskie Życzenia

yczenia Wesołych Świąt Bożego
Wesołych Świąt Bożego Narodzenia i Pomyślności

o w Nowym Roku

Mmm ce zasyła
ZARZ

AMERICANDEP’T STORE POLSKfiIDGO
(Polska Spółka Handlowa)

J. Gorzelnik, Zarządca,
268 - 15th Avenue

DOMU NARODOWEGO
42-48 Beacon Street

Newark, N. J
 

Polskim i Polonji w Newarku

  

 Stuchajmy dale}. Mieszkańcy
tego kraju osiągnęli niesłychany
romb] kultury, więcej niż my

tal wciężkim trudzie wy-
 z w czy

bowych szefa Intendentury

D. 0. K.

WARSZAWA, - Prawą ręką

gen. Latinika był pułkownik Cze-

sław Huczyński, szef intendentu-

ry.
Pułk. Huczyński był już kiedyś

zawieszony w czynnościach w

czasie urzędowania w Krakowie,

jako silnie podejrzany o naduży-

cia, Chropił go jednak 1 pople-

b pokoje
ppułk, Guzikowi i kpt. Pallasowi.

Dopiero poruszenie na komisji
sejmowej przez posła

sprawy skandalów z dosląwami

skłoniło p. ministra spraw woj-

skowych do zawieszenia w czyn-
nościach szefa intendentury D. 0.

K. Przemyśl, o czem wczoraj na
komisji budżetowej zawiadomił

szef korpusu kontrolerów, gene-

rał Górecki, z polecenia ministra

spraw wojskowych.

 

SERDECZNE ŻYCZENIA SWIATECZNE
SLA ODBIORCOM SWOIM I PRZYJACIO

ŁOM KUPCY 1 PRZEMYSŁOWCY POLSCY

 

 

202-204 Greene Street,

Polecamy łaskowej pamięci zacnych Rodaków nasz
HURTOWNY SKŁAD LEKARSTW

Środków Upiększania, Korzeni | Ziół Leczniczych

SERDECZNE ŚWIĄTECZNE ŻYCZENIA
RYBAK CHEMICAL COMPANY

Brooklyn, N. Y.
 

568 Manhattan Ave.,Blisko Driggs Avenue

Z okazji Świąt Bożego Narodzenia i Nowego Roku
życzy RODAKOM POMYŚLNOŚCI

A. CISEK
ELEKTROTECHNIK

Brooklyn, N. Y.Telefon: Greenpoint 6356  
OŁYCH ŚWIĄT ŻYCZĄ

SIEGOWSKI I GALEWICZ
KONTRAKTORZY BUDOWLANI z

*: % BIURO REALNOŚCIOWE I ASEKURACYJNE
170 Grand Street,u Telefon: Greenpolnt 4548.

Filja: 375 Fulton Street, Brooklyn, N. Y.Telefon: Triangle 6410

Brooklyn, N. Y.

  

109 Meserole Avente,

aed
SSVESOŁYCH ŚWIĄT BOŻEGO NARODZENIA

I POWODZĘNIA W NOWYM ROKU
życzy Przyjaciołom Polakom zamieszkałym w Brooklynie

FRANK R. FISCHER
- BIURO REALNOŚCIOWE 1 ASEKURACYJNE

Brooklyn, N. Y.
  

 
11 Newell Street,

  

Pnyhdolnn 1 Many-num, Jakoteż całej Polonii

WESOŁYCHŚWIĄT ,

STANISŁAWA

ZAKŁAD POGFZEBOWY

Telefon. Greeńpotnt 0517

Brooklyn, N. Y.

pracować,
Rewelacje ppłk, Churchwalda

dotyczą głównie lotnictwa, a
więc ostatniego słowa kultury w
dziejach każdego wogóle narodu.

Mieli więc posiadać samoloty.
zapewne znacznej wielkości, po-
ruszane silnikami niezwykle pro-
stej konstrukcji. Motory zaś wpra
wiała w ruch jakaś siła elemen-
tarna, napróżno przez nas poszu-
kiwana, Tablice opowiadają da-
lej, iż jakiś gererał RamcHander
przeleciał na jednym z aparatów
olbrzymią przestrzeń z Ceylonu
do Indyj Północnych. Współcześ-
ni temu generałowi posiadali już
jakiegoś Schwarza, który wyna-
lazł proch strzelniczy, a inni u-
mieli posługiwać się i strzelać z
dubeltówek czy innych garłaczy.

1 wszystko było jaknajlepiej.
Ludzie latali coraz dalej, wyżej
1 częściej. Monumentalne gmachy
rosły, jak drożyzna w Polsce. Ma-
stodonty, ichtjosaury i zuoszące
juja dinosaury zostały ujarzmio-
ne, zdyscyplinowane. Naraz na
wniosek jakiegoś magistrackiego
radnego miano je zarekwirować
do zakładu czyszczenia miasta,
gdy - o straszne słowo - dwa
trzęsienia ziemi zatopiły genjal-
nych ludzi wraz z ich budowla
mi, w falach Oceanu Spokojnego.
I upłynęło trzynaście tysięcy lat
od pogrzebu pierwszej prawdo-

kolebki cywili j

W miejscu, gdzie zawarły się
życiochłonne fale, sterczą do dziś
dnia kwitnące zielenią wyspy Ha-
wajskie i Wielkanocne. I nic
pozą tem, prócz dziwnych zapis-
ków na 125 tabligach indyjskich.

Całość sensacyjnej wiadomo-
Sci ma wiele wspólnych cech z
dawna już nam znaną, mityczną
Atlantydą - z wyjątkiem natu-
ralnie położenia geograficznego,
no i ccasu,
Bądź, co bądź, rewelacja, oprócz

znamion bujająco - wybujałej
„bujdy", postada dużą wartość
naukową. ,

E. Ward.

W Stanach -Zjednoczonych
przypada jeden doktór na każ-
do 724 osoby. Anglja ma jed-
nego na 1,087 osób,

Serdeczne Życzenia ..

WESOŁYCH SWIĄT BOŻEGO

NARODZENIA 1
DOSIEGO ROKU

śle

Staropolskie Życzenia

Wesołych Świąt Bożego

Narodzenia i Szczęśliwego
Nowego Roku

J. KONRAD zasyła

SKŁAD MUZYCZNY KAROL MARORSKI

159 Belmont Avenue, ' 32 Jackson Street
Newark, N. J. Newark, N. J.

 

 

 
 

 

 

Wszystkiny przyjaciołom,
znajomym i kostumerom,

oraz całej Polonii
w Newarku i okolicy

Wszystkim przyjaciołom
znajomym, oraz całej Polonii

w Newarku i okolicy

! Serdeczne

Staropolskie Życzenia

Wesołych Świąt Bożego
Narodzenia i Pomyślności

, Staropolskie Życzenia,

WESOŁYCH ŚWIĄT BOŻE-
GO NARODZENIA I POMY-

 

ŚLNEGO NOWEGO ROKU w Nowym Roku

zasyłają zasyła

. A. ZAREMBSKI

MELLION i GODZELEWSKI Właściciel Składu Mięsa
| 70 Darcy Street i wyrobów masarskich.

67 Jones ulica,Newark, N. J, Rewath N. I.

  

Bayonne, N. J. Newark, N. J. Newark, N. J,

Wszystkim .przyjaciołom,
znaj i moim i Rodaczk i
jak również całej, Polonji -||oraz wszystkim przyjaciołom ||:ZARZĄDOM I CZŁONKOM TOWARZYSTW POLSKICK

Newarskiej 1 okolicznej i znajomym, w NEWARKU I OKOLICY; WSZYSTKIM SYM
Serdeczne PATYKOM I MIŁOŚNIKOM PIEŚNI POLSKIEJ;

PRZYJACIOLOM I POLONII NEWARSKIEJ,

zasyłamy -- %

NAJSERDECZNIEJSZE STAROPOLSKIE ŻYCZENIA

Wesołych Świąt Bożego Narodzenia

Szczęśliwego i Pomyślnego Nowego Roku

Towarzystwo Śpiewu

„HARMONIA"

 
 

THS SIEDZIBA, #.

POLSKI KLUB OŚWIATOWY f

noi wM 1 L i 
przyjaciołom i sąsiadom, jak również wszystkim smako-
koszom mojego pieczywn i całej Polonii w Irvington i okolicy

 
 

moim Sram. Odbior Sąstadom 1 Zna
Jomym oraz calej Polonji w Newarku 1 okolicy

Serdeczne Życzenia Wesołych świąt Bożego Narodzenia i Nowego Roku
zasyla

I STANISŁAW JAGIEŁŁO
CUKIERNIA - KSIĄŻKI DO NABOŻEASTWA, i T. P.

Rog Tyler 1 Warwick ullce Newark, N. J.
 
 

Całej Polonji w Passale i okolicy; wszystkim Towarzyst-
wom, oraz przyjaciołom i sympatykom naszym

zasyłamy

NAJSERDECZNIEJSZE ŻYCZENIA

Wesołych Świąt Bożego Narodzenia

i Szczęśliwego Nowego Roku

TOWARZYTWO ŚPIEWU »CHOPIN®

Passaic e New Jersey.

St Zycmua Wesołych Świąt Bożego
Narodzenia i Pomyślności w Nowy Raku

zasyła

WILLIAM KERB ©
) WŁAŚCICIEL PIEKARNI f

..1021 Clinton Avenue, Irvington, N,J.

 
 

Wszystkim Przyjuiolom crazyhdmwym Odbioreom
ECZNE

WmoLYCHSWIĄT BOŻEGO NARODZENIA I
SZCZĘŚLIWEGO NOWEGO BOK

- śle - „a

JÓZEF ŚREDNI f

WŁAŚCICIEL KSIĘGARNI \

oraz SKŁADU INSTRUMENTÓW MUZYCZNYCH i
ARTYKUŁÓW DEWOCYJNYCH

348 Grove Street, Jersey City, N. J.
 

w. Europie środkowej przypa-
da tylko jeden na 2,000 do 2,-
500 mieszkańców.

 

  

    

   

   

      
      

   

 

   
        

       

          

 

   

WESOŁYCH ŚWIĄT

I SZCZĘŚLIWEGO

NOWEGO ROKU

życzy

wszystkim swym od-

bioreom i przyjacio-

łom, orez całej Polonji ..

nowojorskiej _

zupitun

330 E. 72 St.
między 1 1 1 Ax.
NEW YORK

Teleżon,
„mana.
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:Wuysiklm Towarzystwom, oraz cale) Polonji w Passaic
i okolicy, jakoteż, przyjaciołom i sympatykom naszym,

- flo -

(*> §TAROPOLSKIE ŻYCZENIA

Wesołych Świąt Bożego Narodzenia

i Pomyślnego Nowego Roku

*powy LUDOWEGO POLSKIEGO

21 Monroe Street, Passaic, N. J.,

  gdom ,To , Ich członkiniom i .
Całej Polonii, oraz wszystkim przyjaciołom, znajomym i
odbiorcom, którzy o 192141!ng pamiętają o naszej

€ . w -za

wa
STAROPOLSKIE ŻYCZENIA

Wesołych Świąt Bożego Narodzenia

i Dosiego ROKU

zasyła

- WHITE EAGLE BOTTLNG 00. *>

107-118 Peshine Avenue Newark, N. J.
Telefon Terrace 2717, i
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Wesołych Świąt Bożego Narodzenia i Dosiego Roku

POISKIEGC)KLUBU OŚWIATOWWEGO
[255 Court Street, NWAŁNJ    

  

 

Ki Przyjaciół im> moim Przy h lnianym 1 Polonji
Polonji Newarskiej i okolicznej Newmkiej-- a

STAROPOLSKIE ŻYCZENIA STAROPOLSKIE ŻYCZENIA '

Wesołych Świąt Bożego Narodzenia

i Dosiego Roku

"*> STEFAN KOLSKI

637 Market Street,
Telefon: Wk“ 7625,

Newark, N. J.
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DZIAŁKOBIECY
Redaguje: MARJA OSTROWSKA +,

  
DO CZYTELNICZEK

Dz'ś wieczorem zapłoną światła
na choinkach, a w sercach ludzi
zebranych w gronie rodziny lub
przyjaciół zapali się bodaj na
chwilę ogień miłości. Jest to tra-
dycyjne święto Rodziny, szczegól-
nie matek i dzieci. Matka, tuląc
swe niemowlę, trzyma w ramio-
nach przyszłość świata, dookoła
tej symbolicznej grupy skupia się
rodzina i przyjaciele wszyscy po-
łączeń! jednym węzłem MIŁOŚCI
1 BRATERSTWA.
Naszym miłym i zacnym Czy-

telniczkom życzymyz całego ser-
ca, by dzień" Bożego Narodzenia
Nył dla nich radosną chwilą po-
łączenia się z najbliższymi i by
potem w życie codzienne mogły
wnieść i szerzyć tego ducha zgo-
d\ i wyrozumiałości, który z ro-

czyni najświętszą i najczy»
stszą grupę społeczną.
A przedewszystkiem życzymy,

ly w (waszych dzieciach spełniły
się Wasze nadzieje, niech rosną
silne i szczęśliwe na chwalę pol.
skiego społeczeństwa, by kiedyś
śladem ojców wstapić w bój o
prawdę i sprawiedliwość i pokój
na ziemi.

7 życia Kobiet

Wśród wychodźtwa kręci się
mndstwo osuutow handlujących

Ludmxnenu lekami. stety,

y najłatwiej padają

ofiarami takich wydrwigroszów.
Nielepiej dzieje się w kraju. W
Warszawie niedawno rozegrała

iście średniowieczna scena.
Zachorowała niejaka Zofja R.

więc jej krewne i przyjaciółki
mad/1h sprowadzić „cudotwór-
czynię" Klawkową, jako najulę
kszą powagę lekarską w naszej
stolxcy Klewkowa stawiła się z

litewnikiem św. Fk'xpcdna
iz namaszczeniem odcntwała
najskuteczmejęze „zamówienia".

1 cud axe nie stał, panna Zofja

czuła się przeciwnie - gorzej.

Wtenczas rozzłoszczone kobiety

rzucily się na niefortunną „cu-

dotwórczynię" Iżąc i znęcając

się nad pią w najokrutniejszy

€posób.
Czas najwyższy, aby uświa-

domione kobiety nie tylko same

studjowały hygjenę, lecz tłuma
czyly swym mniej wykształco-
nym siostrom, jak obchodzić się
z chorobami ido kogo udawać
się po radę.

Poezje

SYSPOMNIENIE  TUŁACZE.

 

 

  

 

 

 

  

 

 

  

 

 

Gdy senne przymknę powieki,

Duch mój ulata gdzieś w świat,

Za morzę, w kraj mój daleki,

Do moich sadówi chat.

Dom pożegnałam na wieki,

Domek dziecinnych mych lat,

Lecz kiedy przymknę pomekl,
Dawny owionie mię świat.

Zm morzem kraj mój daleki,

Blclone ściany mych chat
1 opuszczony na wieki

Domek dziecinnych mych lat.

Karolina. Słończewska.

~Rady

Selex-kl i innebardzo zabru-

dzone kawałki powinno się mo-

czyć każde w osobnem naczy-

nia, Woda do moczenia

ny musibyć miernie cxepła, lecz

nie gorąca, gdyż plamy i brud

naparzony wyprać

.

się czysto

już nie dadzą,

Tylko blah: bieliznę

-

moczy

mę przed praniem, pończochy.

*plory. i wełnę należy prać od

sęki w czystej wodzie z mydłem

bez dodawania sody, lub jakie-

go kolwiek innego środka, który

działa szkodliwie na ich zabar-

wienie oprócz pojiczoch i to ty!-

ko białych, lub cznrnych in-

nych sztuk wcale się nie gotuje.

Pranie bielizny „powinno się

odbywać jak najstaranniej, &

glownym warunkiem jest obfie

ta ilość wody. W miarę uprabia

pewnej ilości sztuk, trzeba ją

często odmieniać, bo piorąc W

medostam/nes ilości i ciągle w

tej samej wodzie, rozpuszczony

jad spłukuje się tylko z Jedne)

sztuki na drugą, ale z niej nie

wpig was .0.1

Pamistajcie o Fandusra Im.

Jud WM

  

Kuchnia

N

 

WIGILJĘ
 

Kutja wigilijna.
Cwierć litra omielonej psze-

nicy, którą dostaje się na targu,
sparzyć wrząch wodą, a gdy się
parę razy zagotuje odlać i goto-
wać dalej w kamiennym
ku tak długo, aż będzie zupełnie
miękka i gęsta. Uważać przytem
trzeba by się nie przypaliła -
więc najlepiej gdy nawpół ugo-
towana, wstawić ją na ruszcie
do pieca i często mieszać. Potem
odstawić, aby wyziębła. Przygo-
tować mak zupełnie tak samo,
jak porzedni do łamańców, do-
dać do mego. mniej cukru a za
to trzy lub cztery lyżki miodu,
ćwierć funta oparzonych z lupy
i utartych na maszynce migda-
łów, ćwierć funta _rodzynków
sultańskich, ugotowaną pszeni-
cę (nie dawać jednak za dużo),
rozrobić gęstą słodką śmietanką,
nałożyć do kryształowej salater
ki i przed podaniem postawić w
zimnem miejscu nn kilka ..go-
dzin.

    
Eugenia Zmijewska.

CAR I UNITKA

Powle#t,
 

 

> (Ciąg. dalszy).

-- Pani wyjeżdża na miasto-
mówiła, udając, że się celu pro-
jektowanej wyprawy nie domy-
śla - mam jednak nadzieję, że
zobaczymy panią wieczorem w
Łazienkach.

Przełożona udała,
bynajmniej zaw lellzmnn w swych
nadziejach i panie rozstały się
wśród ukłonówJ knmplemcnlé“.
jak osoby stojące hnsku osób naj

wyższych.

Pannycisnęty się do okien, ze-

by przynajmniej zobaczyć Dosię,

która za chwilę miała rozmawiać

z samym Carem. Wszystkie

drościły jej w dusz), oprócz jed-

nej Mani, która ją przeżegnała w

pmurlrzui odmówiła trzy „Zdro-
waś Marja": żeby się Dosia nie
zakochała w tym, czarującym
wprawdzie ale prwoshwnvm

carze, i żeby on pozwolił jej z0-

stać unitką.

Na tę samą intencję modliła się

wchwili tej, jedyna dama Polka,

panna Aniela, Klęcząc przy łóżku

w swoim pokoju, odmawiała pa:

cierze, polecając opiece Boga i

Jego Matki, tę wceenicę, do któ-

rej nie mogła znaleźć dostępu,

tak ją strzegli popi, przełożona,

damy Rosjanki i Martynow.

A tymczasem karta zajeźdzała

przed pałac U podjazdu czekał

już rotmistrz von Waldau: po-

mógł wysiąść paniom.

- Tylko bądź zupełnie sobą,

nie bój się - streściła hrabina

Bładowa napomnienia, które da-

wała instytutce po drodze, i u

dała się spiesznie do swoich a-

partamentów - widocznie miała

jakieś ważne zajęcie.

Rotmistrz podał rękę Dos! za-
lecajac jej zeby Cara się

nie bała, bo jest wielce nie stra-

szny, W chwili tej mignęlo przez

myśl Dosi, co jej powiedziała 1,0-

nia, a że ten rotmistrz wydał jej
się dobrym, więc spytała cichul-

ko:

- I on me jest straszny, nawet

dla młodych panien?

-; Ależ nie, wcale nie, prze-

ciwnie!
Przed nimi 'stał Car, który,

wbrew programom, wyszedł na

spotkanie Dosi i słyszał ostatnie

słowa swego adjutanta, wypo-

 

że nie jest
 

    

i wiedziane po francusku.
- Co jest takie przeciwne? -

spytał go także po francusku.
› Rotmistrz był widocznie z Ma-

wstałem oswojony bo roześmmł
się
-o pam mike pyta: czy to

prawda, że Wasza Cesarska Mość
straszna dla młodych panien?
Więc ja przeczę.
Car uśmiechnął się, podał: rękę

Dosi i przez rząd salonów, pro-
wadził ją na taras, ochraniany
przez dwu. kamiennych Djosko-
bulów7 tarczami).

Więc pani myśli, że ja jestem

slrnunv - dopytywał się le-
ksander po francusku - tnknlrn
szny, że aż się pani boi i że ta
śliczna rączka drży. - Jednoczet
me rozyrzewał ją swoją ręką i

Idz-mmm? ręKawiczkę. -- Proszę

się ‘me bać, proszę mówić, jak do
swójego... jak do ojca. Dobrze?

Postaram się - odpowiedzia
ła (Dosia, nabierając .otuchy.

 
(Ciąg, dalszy: nastąpi).

 

__NOWY ŚWIAT ŚRODA, 24 GRUDNIA ggngglisngyfmficmmfifl 249, 1924.

KONIEC PANOWANIA

HISZPANJIW MAROKU
>

LINJA OBRONNA DYKTA-
TORA PRIMO RIVERY

ZŁAMANA

Wojtka hiszpańskie rzucają
broń i uciekają w popłochu

do najbliższych portów

 

 

 

Wojska
kie nie zdołały się usa-

ć na tak zwanej linji obron-
nej, wyznaczonej przez dyktatora
Primo de Riverę, przy pomocy
“(my Human“ m

 

  

 

 

   

   czego  ujurzmienia.
“(as)” powstańcze nie (1.1!) sig
zorganizować cofajacym sig na
nowglinje wojskomhiszpaiskiin
i zmusiłyich do dalszego pamcz-
nego odwrótu w kierunku nad-
morskich portów, jedynych środ-
kówratunku dla zdemoralizowa-
nej klęskami armji hiszpańskiej.
Wiadomość o nowym odwrocie
wojsk hiszpańskich wywołała w
Hiszpanji konsternację Rzyd, za-
prowadził ostrą cenzurę na wia-
dom odnoszące się do poło»
zenia armji hiszpańskiej w Ma-
rokku, Mimo, że wcałej Europie
wiedzą o katastrofalnem położe-

k. hiszpańskich, -naród
hiszpański jest karmiony basmia-
mi o nowej lini obronnej, która
ma zapewnić Hiszpanji, panowa-
nie nad Marokkiem.
Do ostatecznej klęski -woj

hiszpańskich przyczyniły się
liczne szczepy o ński
dzera, zami łe na wzgórzach
nadmorskich, które ostatnie przy
łączyły się do z
wstania marokkań
jarzmu hiszpańskiemu.

FRANCJA WZYWA ALJAN-

TOW DO ZAŁATWIENIA

ZAGADNIENIA CHIN

    

  

    

Zanim Cluny staną się pro-
wincją bolszewicką

PARYŻ, 23 grudnia, -- Rząd
francuski rozesłał naglącą notę
do wszystkich rządówaljanekich,

i innemi i do St. Zjedn.
e ujednostajnienia poli-
ynarodowej nad zagad-

nieniem chińskim, które wobec
przewiękającej się w Chinach a-
marchji, wojny domowej i coraz
bardziej wzmagającego się wpły~
wu bolszewickiej Rosji, co po-
twierdza przyłączenie sig Mongo-

Iji do Rosji, grozi Europie i re-
szcie ata kataklizmem. jakie»

go nie widziała historja ludzko-
ści.

  

   

W razie opanowania .olbrzy-
mich Chin, liczących 400,000,000
mieszkańców _przez hulucwivką

Rosję, czego należy się uh’ml 6
wobec coraz większego zrew
cjonizowania Chin, państwa i na-
rody europejskie mogą zostać za-
groznne w swem istnieniu. Bol
szewiey, poryskawszy niewyezer-

pany materjał w siłach ludzi—uh.

których rezerwoarem są Chiny.

gotowi są stworzyć żółte niebez-

pieczeństwo dla blah-1 rasy, za-
lewając Europę armjami chińsko-
rosyjskiemi, wyprowadzonemi
przez lanubclnvch bolszewików

na zniszczenie obecnej cywiliza-
cji. Rząd francuski w swej no-

cie poddaje myśl, by dla omówie-

nia tego wszechówiatowego pro-
blematu, została zwołana spćcjal»

na konferencja międzynarodowa,

jeszcze przed. międzynarodową

konferencją -dla -ograniczenia

zbrojeń, prnjckhmanyh w pro-

tokule ograniczenia: zbrnjen uto-

    

  

 

 

 
Korespondencje własne "Nowego Świata"
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„LICZMY NA WŁASNE SIŁY"
pisze Leon KUNTE z Paryża.
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WIADOMOŚCI Z NEW JERSEY

 

w

ZE STAREGO KRAJU
róne dzienniki, tygodniki, humory»
ski sprzedaje hurtownie 1 de-
tażlornie
sat Lanpau's news. agency

sie East 9th Street, New Mork
NIE
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Werotych światsiem. Przyjacio-łom 1 Znijurym
m

- Detective

NEW york
 
 

NEWARK
iwa rtlzynnstka

  

v
Nieszczęśl

„Od: dnia -wczora
wierzył w gusła" p
Peter Marotta, z pn. 256
Hoboken, ktorego areszlow
.u za nielegalny (runspurlnqc pie

Na automobilu ciężarowym.

którym jechał Marotta, by to trzy-

naście beczek pw.:fgdy zatrzy-
mał go przypadkowo, agent pro-
hibieyjny, na dródze Hudson Bou
levard. Auto i piwo zostało skon-
fiskowane przez szefa agentów
probibicyjnych, Zipł'a, a Marot-
ta został areszfowany i postawio-
ny pod kaucją 1,000 dolarów.
Aresztowany twierdzi, za-

wsze wiózł Kilkanaście i nawet
kilkadziesiąt beczek piwa, i nie
gdy przedłemnie przyłapano go-
“cwmjue nieszczęście -przypi-

suje nle-sluzu, mej trzvnaslce

  

  

  

    

Orgie mmocllodowe

W ostatnich 24godzinach, je-
dna osoba poniosła śmierć pod
kołami automobilu i sześć innyc
uIniosło rany. Fatalnie najeci
ny został wczora] wieczorem Ste-
fan Delany, lat 46, z pn. 50 Hal-
sey ul. Przechodzit on Ay
gdy auto ciężarowe, któremk
rował AbrahamBloksberg, powa:
lito go na asfart i prlcjcchalo

Delany zmarł w drodze do szpi-

a miejskiego. Bloksberg został

aresztowany.
Jan Franecki, lat 32, z Linden,

N. J., został uderzony przez au-

to Jake'a Rosenblat, przy naroZ-

niku ulie Courl i Mercer. Odniósł

on lekkie tylko rany. Rosenblat

sam go odwiózł do szpitala miej-

skiego.
Przechodząc przez ulicę High,

przy narożniku Springfield Ave..

Morton Lehrich, lat 8 z por. 34

Barclay ul., Czostul -najechany

przez auto, Samucla Kibbel. Ze

złamaną nogą, odwiózł chłopca

sprawca -wypadku .do .sepitalt

Beth Israel,

Bal Maskowy Klubu

Jednem z najpierwszych maskarad
w nowym setonie kiffnawalowym, be-
dzie Wal Maskowy Kluba: Oéwlato-
wego, w Noc Sylwestrową, w srodę,
dnia 3lgo grudnia, br. na sali wła-
snej pn. 256 Court ul.
Jak na wszystkich zabawach, któro

klubowej urządzają, tak i na tej, go-
ście będą mogli się ubawić do syta.
Muzyka będzie jakich mało: czysto
polska. Niespodzianek będzie bez liku,
jak widać z programu opracowanego
przez komitet. Goście odznaczający się
nadzwyczajnemi i komieznemi kostju-
mami otrzymają cenne nagrody.

Bal Tow. Młodzieży św.

› Kazimierza

 

  

    

  

 

W Noe Sylwestrowa, w środę, dnia
31-go grudnia odbędzie się wspania-
ty Bal Tow. Młodzieży św. Kazimie-
rza, w sali porafjalnej, św. Stanisła-
wa, pn. 124 Livingston ul. Balu tego,
miłośnicy tańcu od dawna oczekują,
gdyż wszyscy wiedzą, jak młodzież się
bawl. Muzyka będzie pierwszorzędna
i piękny program niespodzianek. Wię-
cej chyba nie potrzeba.

 

 

PASSAIC

Bal. Dyrektorjatu Domu

Ludowego

 

W noc Sylwestrowa; w. środę,
dnia 31-go grudnia, b. r., każdy
będzie miał świetną okazję we-
galu. w gronie przyjaciół i zna-

jomych, pożegnać rok 1924 i po-

wiłać Rok Nowy, W dniu tym,

Dyrektorjat Domu Ludowego Pol

skiego, urządza doroczny bal, Mu

zyka będzie doskonała. Niespo-

ianck będzie pełen program.--

No i zabawa potrwa do rana.

Wszyscy się ubawią do syta.

Chyba więcej nie można się spo

dziewać!

 

 

BAYONNE

. „Choinka. dla dzieci __

Staraniem Komitetu złączonych

Towarzystw wgórze miasta, pod
ktorego opieką znajduje się Pol-

ska Szkoh Uzupełniająca, z s

dzibą swą w szkole publicznej

No. 3, odbędzie się w noc Syl-

westrową, t. j. dnia 31go grudnia,
b. r. (tradycyjna choinka dla dzie-

ci uczęszczających _do Polskiej

szkoły uzupełniającej, podczas

której będą rozdawane podarki,
oraz odśpiewane będą kolędy

przez ci#ór szkolny, następnie roz

pocznie się zabawa dla starszych,

która przy akompanjamencie do-

borowej orkiestry pociągnie za-

pewne do rana i na długo mile

pozostaną w pamięci wesoło spę-

dzone chwile w gronie dobrych

znajomych i przyjaciół _Bliższe

szczegóły będą podane wkrótce.
KOMITET.

ELIZABETH

Niniejszem potale do
że posiedzenie Oddzintu NF. 6 Polskiej
Robotniczej Kasy Chorych odbędzie
się dnia 2450 grudnia, o godzinie

wieczorem, w sali Domu Narodo-
wego zwyklych posiedzeń. Z powodu
tego, są ważne sprawy do załatwie
nja, przęto obecność każdego członka
fest konieczną. Ażeby nam praca z
Nowym Rokiem szła lepiej, każdy czło
nek powinien przyjść na posiedzenie
chociaż z jednym kandydatem, a wte-
dy spełni swój obowiązek 1 oddział
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